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„Nowa Reforma" wychodzi codziennie, z wyjątkiem  niedziel i św iąt uroełffctyd i 
F ł * e n u m e i * a t a  w y n o s i :  -

rocznie: pó.roczr.ie: kwartalnie.
24 toron 12 koron 6 koron
32 8 n
36 » 18 .

48 24 * 12

raltoiięutnie.
2 korony 

2 kor. 70 h.
W miejscu ............................... .....
W Austro-Wępr. * przesyłką pouzt,
W Państwie Niemieckim . . . .
WeWioszech, Francyi, Anglii,Belgii,

Szwajcaryi. Turcyi i inn. krajach 48 24 „ 12 4 „ —
V rt num ei atp, i  og łoszen ia  (icseraty) up.asza się nadsyła„ wprost do A dm in istracji

„N. R eiorm y“  w Krakowie.
L istów  n ieop ła con ych  nie przj jmnje ani Admin’ siracya, ani Redakcya.
A dres Redakuyi 1 A dm in istracji. K raków , u lica Jagiellońska 10. 

Telefon Kedakcyi 1 « 1 U . L .-a c y  Nr 41. — Nr rach. puszt Kasy oszczęd. 857 484.
Uckopisóut n a d sy ła n ych  Iłed a k cya  n ie zicra a.

We Lwowie sprzedaż numerów po 12 lii.: w Biurze dzienników A. Olszewskiego, ulica 
Kilińskiego 2 i w Biurze Plohna ulica Karola Ludw 9, “

uena m tm ern  xO hal., z przesyłlm  pocztową 12 hal.

NOWA
< F j •  c u  a a i i e p a t e  p r z y j m u j ą :  *

z.ain lsjsvuw qi Admin atraoya „Nowej Keformy" i TS^ystkie urzędy pocziow e; m ie jsm *  
wą: adm iuistracya „Nowej Reformy". — Główna trafik a  w Rynku. — Agencya J. Hopcasa
1 A. Salomonowej, ul. Sławkowska 2. — Handel A . Karlińsklego, Sukiennice. — Handel'

Kretschmera, ul. Szewska — Handel J. Ekiera. ul. Ka.melicta 18. 
li&.nCejscową p re n u iw ra ta . i  O j l t s ie m a  (inseraty) przyjmują: W e L w ow ie  Biui» 
dzienników: Ludwik Plohn, ul. Karola Ludwika 11, S. Sokołowski, Pasaż Hausmana 9 — 
W  P rzem y ślu  Heszeies. ~  W  Ja ros ła w iu  A. Amster. —  W W ie d n iu : Hermann Gold- 
"di.uic.d (sprzedaż p-ijedynczj oh numerów), I WoUzeile 6. — M. Duker K«chf., Haasenstein 
eżY łglcr itakże w IKinburgn, Frankfurcie n lii., Berlinie, Lipsku, Bazylei i W rocławiu).— 
A. OppdHk. -  R. Messo (takżj w Berlinie Hamburgu, iion acninir i KorymLerdze',. — H. Scjł 
itk (Wollzeile). — W  P aryżu  Socićtś Mntuelle de Publicitś A. L o r e t t o ,  airec^eur, Rue

Canmartin 61. ■ -t ~ *
C łploczenia (inseraty) przyjmuje Admiuistracya „Nowej Reformy" za opłatą od miejsca 
wiersza drobuem pisn om (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy następny raz nr. 10 h. — nade- 
RKine po 60 h id wiersza za każdy raz. — Glosy publiczne po 2 ko od wiersza. Układ 
tabelaryczny cyfrowy, skomplikowany pierwszy rar 40 h, następny po 10 *i.od wiersza. — 
Załączniki do „N Roformy1' (prospekty, cyrkuiarze, ogłoszenie itp ) przyjmuje s,ę za cenę
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od lOo egz. dis miejscowych prenumeratorów
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Gu
Miłą i uiew ątpliwię pożądaLą wiadom ością 

dzielimy sio z naszymi czytelnikami
Nawał bieżącego materyału politycznego i 

sprawozdaw czego, wzm agająca się poezytnośe 
dziennika i rozszerzające się coraz w ięcej koła 
jego odbiorcow, skłaniają nas do podjęcia

tiw urazow ego  
n a s z e g o  p a s m .

Jeszcze w  grudniu b r.

ukazywać się zacznie dwa razy dziennie.
Poranny nnmor w objętości, co najmniej, pół 

arkusza druku w ychodzić będzie
• o g l in ie  6 rano.

Numer popołudniowy w ychodzić będzie w do­
tychczasowej objętości.

Pomimo podwyższonych tak znacznie kosztów 
w ydaw nictw a cena p r e n  inn e r a  c y  j n a  ,,N o- 
W e j  R , e f o r m y “ pozostaje nadal nie zmienio­
na i wynosi: 

w Krakowie: rocznie 24 koren, m iesięcznie 
2 korony.

W  kraju i w  monarchii austra-w ęgierskiej, 
z jednorazową p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  pozo­
stają ceny dotychczasowe:

r o c z n i e  32 korony, k w a i  t u l n i c  8 kur,, 
m i e s i ę c z r i e  2 korony 70 halerzy.

Z awurazową przesyłką kosztow ać odtąd bę­
dzie „Nowra R c  jrm a“ :

r o c z n i e  38 koron, k w a r t a l n i e  9 koron 
50 halerzy, m i e s i ę c z n i e  3 korony 20 hal.

Niezależnie od pow yższego udogodnienia, wska­
zanego wzm agającą się potrzebą czytelnictwa, 
w ydaw nictw o dołoży wszelkich starań, aby „No 
wa R eform a", jako najpoważniejszy w  - kraju 
organ dem ckracyi p o lsk ie j, stała na w ysokości 
zadania w7 kierunku politycznym i literackim. 
W  tym celu R edakcya zapewniła sobie udział 
najw ybitniejszych sił publicystycznych i literac­
k ich , które stale zasilać będą łamy „JNowej 
R eform y".

Z początkiem 1907 roku rozpoczniem y w fe­
lietonie druk n a jn ow szej, dwutomowej powieści 
znakom itego autora „L udzi bezuom nych" Stefa­
na Ż e r o m s k i e g o  p. t.:

r B z ! 3 j e  g w e c h c '* .

W lec p c lsM  w  Pcm aislo.
O k rz y k . który się z ust posła dra Chłapow­

skiego w yrw ał podczas obrad nad interpelacyą 
polską w parlamencie niemieckim, gdy narodowo- 
liberalny poseł niem iecki Busing z prawdziwie 
krzyżacką sofisteryą usiłował w ykazać, że rząd 
pruski ina prawo niem czyć dalej ludność polską, 
by ł wprawdzie nieparlamentarny, lecz jako w y­
raz oburzenia aż nadto zrozumiały, a  niemniej 
trafny. L ecz  dosadniejsze zapewne jeszcze epi­
tety nasuwały się posłom polskim w tym parla­
mencie, gdy jego  prezydent, lir. Ballestrem, z cy-

niczną wprost brutalnością ..zamknął im usta, 
odebrał możność dobitniejszego napiętnowania 
gw ałtów  pruskich. Jest to ju ż  niestety faktem : 
daiszc obrady nad interpolacją  polską skreślone 
zostały z porządku obrad parlamentu.

Gdy nazajutrz, po pierwszym dniu obrad, po­
słowie polscy żądali, ażeby, zepchnięta w tym 
dniu na ostatnie m iejsce porządku dziennego 
dysimsya nad interpelacyą, postawiona została 
na pierwsze m iejsce w dniu następnym, lir. B ak 
lestrem taką im dał odpowiedź: „Parlam ent nie­
m iecki ma przed świętami już zbyt mało czasu, 
aby drugi jeszcze dzien pośw ięcić sprawie, któ­
ra obchodzi jedynie m a ł y  o d ł a m  l u d n o ś c i  
p a ń s t w a .  Dwudniowe rozpraw y dopuszczalne 
są jedynie w  sprawach ogólnego znaczenia!"

Przeciw ko te j teoryi prezydenta wystąpili, 
oprocz członków  I\oła polskiego, posłowie s o c ja ­
listyczn i, woluomyślni i A lzatczycy, wraz z je- 
d jnym  w  pailam encie Duńczykiem. D ecyzya 
spoczywała w rękach stronnictw a centrum. Tym ­
czasem większość tego stronnictwa poparła swe­
go przywódcę na krześle prezydyalnem i wrraz 
z konserwatystami i narodowym i liberałami za­
mknęła usta reprezentantom gnębionej .przez 
Prusaków ludności polskiej. ■

Tego rodzaju pogw ałcenie wolności słow a w 
parlamencie nieimockim nie zdarzało się naw'ot 
w czasach, gdy na krześle prezydyalnem zasia­
dał konserwatysta, czystej w ody junkier pru­
ski. Natomiast zdarza się już po raz drugi za 
prezydentury członka stronnictwa, któro ludność 
polska w zaborze pruskim przez wiele lat uwa­
żała za najlepszego sw ego przyjaciela, i któremu 
Koło polskie w  B enin ie  w ysługiwało się nie­
raz wprost z njmą dla interesów własnego spo­
łeczeństwa. Ten..-sam hr. Ballestrem jest i dziś 
jeszcze reprezentantem okręgu '» przeważnie 
polską ludnością. Oto nowy dowód, jaką war­
tość mają w polityce węzły „W spólności wyzna­
nia", na które przy każdej sposobności powo­
ływ ała się polska prasa, konserwatywna. Dziś 
rodacy nasi w zaborze pruskim przekonali się 
ponownie, iż ci „w spółw yzn aw cy ; niemieccy w 
nienawiści do sprawy polskiej nie różnią się 
już od najzawziętszych hakatystów. Nauka ta 
zapewne nie pójdzie w las, a znajdzie odpo­
wiedź —  przy .przeszłych wyborach.

W obec tego zdradzieckiego odebrania głosu 
posłom polskim w  parlamencie, z tern wńększem 
zadowoleniem -powitać należy wiadomość, że 
dnia 17 b. m, odbędzie się w roznaniu  w i e c  
o g ó l n o  p o l s k i  w  sprawie w alk i o polskie 
dzieci. Forządek dziennyt ego w iecu obejmuje, 
oprócz wspomnienia pośmiertnego ku czci zmar­
łego arcybiskupa Stablewskiegu, następujące re­
feraty: „Spraw a szicolna ze stanowiska kościoła 
i konstytueyi pruskiej" (referent ks. poseł Sty 
clieł); „O brona prawna w obec systemu kar 
szkolnych" (referent adwokat dr M ieczkow ski); 
„System pruski a kościół" (referent ks. szam- 
belan L aubitz); „D ola ludu polskiego" (leferent 
poseł hr. M ieiżyński), wrreszcie sprawrę p e ty c ji 
do papieża i aaresu do władz duchownych. — 
Na w iec ten wrzyw a w szystkich rodaków komi­
tet, złożony z kilkuset obywateli wszystkich 
stanów i zawodów. —  Nadzwyczaj wielki jest 
w  tym kom itecie udział duchowieństwa pol­

skiego, a z porządku obrad wrynika, ze ma on 
na eeiii między mnnemi . także —  w yjaśnienie 
stosunku kościoła do toczącej się obecnie walki 
rządu pruskiego z polskwmi dziećmi. Ż yczyć 
wypada, ażeby głos tego wiecu stał się wyino- 
wuią przestrogą dm W atykauu, aby przekonał 
go, że czy to w sprawne dzieci polskich, czy 
też w  sprawie nominacyi now ego arcybiskupa 
stanąć powinien jasno i stanowczo po stronie 
l u d n o ś c i  p o l s k i e j  z a b o r u  p r u s k i e g o .

W arszawa, 9 grudnia. 
(Rozłam i P. P. S. i jego następstwa. — Osta­
tnie wysiłki. — Obraz Warszawy. — Z ruchu wybór-

1 i czego.) '!
Rozłam w P o lsk ie j' Partyi S ocja listycznej 

w ydaje już fatalne następstwa. Stw ierdzają je  
obie frakeye w dwMcli równocześnie wydanych 
konkurencjinycli numerach „R obotn ika", zazna­
czając obopólnie „ n i e s ł y c h a n e  d o t ą d  w  
ż y c i u  p a r  t y j  n e m  o b j a w y  r o z s t r o j u  i 
d e m o r a l i z a c y i "  w dziedzinie teoryi i pra­
ktyki. Czy na niedalekiem pobojow isku tej w al­
ki zostanie coś w ięcej nad dwa niedożarte, jak  
w bajce, ogony wołków-zapaśników-? Zdaje się, 
że tak. N ajwierniejszych wyznawców partyi o- 
pnszcza w szelka wiara w  sprawę, wszelkie za­
ufanie w  jej - dotychczasowych przywódców. —  
opraw ia to szerząca się za przykładem sztabu 
demoralizacya , w  szeregach, zbiegostwo, w re­
szcie coraz częstsze tvj padld zdrady przed po- 
licyą. Dowouzą tego coraz liczniejsze rewizye 
policyjne, zarządzane na podstawie donosów i 
denuncyacyj, a uwieńczone z regały prawne co­
raz obfitszym, niezawodnym połowem ludzi i ma- 
tcryałów  agitacyjnych. Nawet wyznaczane na 
sprawców zabójstw partyjnych - nagrody mają 
juz niemało głodnych kandydatów, ja k  tego do­
wodzi nagło aresztowanie zdradzonych jako za­
bó jców  dyrektora gazowni ś. p. W elk cgo  dwóch 
i oborników, Z i e l i ń s k i e g o  W incentego (lat 
22) i R e c i ń s k i e g o  Leona (lat 20), odda­
nych ju ż pod sąd połowy.

Dławią się wśród tego wre własnej niemocy 
ostatnie już może bezcelowe wysiłki strajkowo, 
połączone z bezmyślnym terorem wśród masa­
rzy, kraw ców  . szewców, ledwie i tak już z dnia 
na dzień nędzny żywrob pędzących. Brak pracya 
głód a w ostatnich dniach mróz zapędzają set­
ki i tysiące w  progi przytułków, dobroczynnych 
instytucyj publicznych i prywatnych jadłodajni. 
Desperaci tylKo lub t. zw „podupadli nożow­
cy " , nic już do stracenia nie mający, prócz 
marnego sw ego życia, przedłużają jeszcze okres 
bandytyzmu, Korzystając z chaosu i demoraliza­
c j i  rozagitow anycl) mas, jakoteż z zupełnego 
niedołęstwa i tchórzostwa policyt, nie odważa­
jącej się na jeden choćby krok  bez wojska, 
bez przesadnego teroryzmu i represyi nawret w 
wypadkach gotow ej już i pewnej denuncyacyj- 
nej pułapki. D ość powiedzieć, że obecnie, już 
kilka, nocy  nie mamy w  W arszaw ie zupełnie 
posterunków p olicy jn ych , na które stójkowi 
wcale nawet nie kuszą siej w ychodzić, jeśli na 
placówkach nie raczą się zjaw ić żołnierze.

r o tez jedyny w  swoim roazaju obraz przed­
stawia na tern tle życie W arszaw y, z tą swroją 
niewstrzymaną falą powrotną do racliu, do pra­
cy na kazdem poiu. Jest to jakDy zmaganie się 
dw-u prądów, życia  i zniszczenia, w  którem nie- 
w ątpbwie prąd życiow y, jako  zdrow szy i sil­
niejszy, Li orz o coraz w ięcej górę, mimo zaw i­
stnego stanowisko władz, mimo wszelkich lurn- 
dnień i przeszkód, mimo agitowań i walk so- 
cyalńych.

Pow stają stowarzyszenia i instytucye jedne 
za drugiomi, jak  świeżo zorganizowana wczoraj 
w ielka „Czytem ia miasta W arszaw y" jako za­
wiązek w ielkiej, wszechstronnej biblioteki i  czj’ - 
telni publicznej, oparttj na zasadach organiza- 
cyi demokratycznej i samopomocy. Z  m ównic 
i estrad odczytow ych ośw iecają prelegenci wszel­
kie sprawy organizacyj społeczn jeh  i narodo­
wych, a już nie zliczyć niew yczerpanej powTo- 
dzi specyalnych wieczorów, koncertów , przed­
stawień amatorskich i widowisk, z przeznacze­
niem dochodu na przeróżne cele. r

Poczuw a się do obow iązków  w  dziedzinie o- 
światy każdy zawód, każdy stan; świeżo koło 
lekarzy postanowiło osobno zorganizow ać pod 
egidą M acierzy szkołę łudowTą. •

A  jednak wśród tej górnej fali życia, z k tó­
rą w ypływ ają  nieśmiało i nowe 'wydawnictwa, 
jak  świeżo tygodnika. „K łusy" —  czuje się cią­
gle jeszcze niepewność jakiegoś prowizoryum 
które przypoui.nają tak niedawnie jeszcze wspo­
mnienia nagłego odwrotu konstytucyjnych dni 
listopadowych do najKrwawszcj reakcyi.

Chodzimy z paszportami, - ryglujem y się na 
kilka spustów po domach i biurach, nosimy re­
wolwery fila obrony przed bandytyzmem, traci­
my z oczu co chwilę kogoś aresztowanego lub 
zesłanego hen, w  dal, mamy opieczętowanych 
i nieczynnych wiele w ydaw nictw  i zakładów, 
zapisujemy coraz nowe upadłości jako skutki 
stanu w ojennego,' zmagamy się jeszcze z rzą­
dem, co do takiej nawet instytucyi, jak  Ma 
cierz, zapisujemy takie rozporządzenia, jak  o- 
głaszanie nrzez zarząd kolei wiedeńskich lub 
fabryki, nagrody na głowyę złodziei lub spraw­
ców  napadów7, znany zakaz przechodzenia w  po­
ciągu z wagonu do wagonu, a wreszcie no tuj e- 
m j ciągle nowych rozstrzelanych i powieszo­
nych z w yroków  sądów7 polowrych  jak  świeżo 
znowu w  Ł o m ż y  i T o m a s z o w i e  lubelskim 
trzech w łościan i t, p . ...............

To też daleko nam jeszcze do pełnego życia, 
a poczucie prow izoryczności potwierdza powolny, 
lecz niewątpliwy zwTot centralnego rządu w P e­
tersburgu ku decydującym  o przyszłości stron­
nictw „praw dziwym  ruskim ludziom " i ku pra- 
w7nemu porządkowi. T o obniża wszelkie zaufa­
nie w  przyszłość Dumy, paraliżuje ruch w7yoor- 
czy, w którego zakresie rozegrała się. w łonie 
przedstawicieli żydów w7ewnętrzna walka m h- 
dzy partyą asym ilacyjno-postępową a wybitnie 
syonistyczno-narodową. Co prawda pokornie o- 
bie zgodziły się na stawianie kandydatów n i e -  
wyznaniow ych, niesyonistycznych, a tylko po­
stępowych, a tylko w yznaniow cy-syoniści utwo­
rzyli odrębny t. zw. „żydow ski komitet w ybor­
czy ", stawiający, jako kardynalny postulat, obok 
najszerszej autonomii Polski, również „gw aran-

cyę praw narodu żydowskiego i innych m n i e i- 
s z y c h  narodowmsci" 'Jakich? Niezawodnie 
obok rusińskiej i litewskiej, także rosyjskiej? 
A zresztą akcya tego now7ego komitetu przeko­
na się wnrótce sama najlepiej o szczerości ja r-j 
intencyj. : t .

Raport rotmks>za ia jcariFrr 
o rzezi w Siedlnacn.

Czytelnicy wiedzą już z depesz „Nowej jłe 
formy", że ogłoszono tajny raport rotmistrza 
żandarmerji P i e t u c h o w r a  o rzezi w Siedl­
cach. Obecnie majac dokument ten przed sobą, 
możemy go streścić obszerniej, na co najzupeł­
niej zasługuje, ponieważ zawiera taką masę 
wstrząsających faktów i drga takim realizmem 
w7 szczegółach, że do uzupehrenia obrazu „kon 
stytucj-jnych" rządów Stołj-pina jest piawie nie­
odzownym. _ >

Jak wiadomo, władzę dyktatorską w Siedl­
cach otrzymał podpułkownik T i c h a n o w 7s k i j ,  
który już w dniu swego przybycia do nieszczę­
śliwego miasta nic omieszkał zaprezentować 
swego wńaściwego charakteru." Po naradzie w 
zarządzie żandarmeryi, zażądał on mianowicie, 
aby mn w7skazano kilku szanownych obywateli 
którzy nie biorą wurawdzie ■ czynnego ndzlałt 
w rudiu rewolucyjnym, ale popierają go w7 ja 
kikolwiek sposób. Podpułkownik Tichanowski, 
wyraził zamiar osadzenia tych obywateli w wię­
zienni, jako zakładników, chcąc im zarazem o- 
świadczyć, że w razie zamachu na którąkolwiek 
osobę urzędową, oni będą natychmiast straceni 
Kiedy zarząd żandarmeryi sprzeciw ił się temu, 
Tichanowskij oświadczył, że całą odpowiedzial­
ność bierze na sobie. Na pytanie zaś, w jani 
sposób zakładnicy będą pozbawieni życia, odpo­
wiedział Tichanowskij, że zwtóci się do polic­
majstra z zapytaniem, czy niema jakiego stra­
żnika, któryby mógł, udając waryata, w p a ś ć  
do  c e l i  w i ę z i e n p e j  i w y s t r z e l a ć  za 
k l a d n i k o w  l u b  do  i c h  p o ż y w i e n i a  
w s y p a ć  a r s z e n i k u .  „Na teror rew7olucyi 
musimy odpowiedzieć jeszcze silniejszym tero­
rem" — zakończył Tichanowskij wykład swo- 
jeg-o planu „uspokojenia" powierzonego jego 
opiece miasta. Żadne perswazye am przedsta 
wienia nic nie pomogły. ‘ Ticnanowskij upar 
się pizytem, że wszelką odpowiedzialność bie­
rze na siebie

Nie mniej wymowne były przygotowania, któ­
ra zarządził Tichanowskij do przeprowadzenia 
ogólnej rewizyi w oałem mieście „Zażądał on —  
pisze P'etuchow —  aby policmajster przygoto­
wał na czas rewizyi tren straży ogniowej i aby 
wszyscy lekarze znajdowali się ' w tym czasie 
w szpitalach, Ze swej strony podpułkownik o- 
biecał, że każe przygotować lazaretowe w7ózk‘ 
wojsKOwe, t. zw. „liniejki". Na pytanie, co mają 
znaczyć te wszystkie przygotowania, odpowie­
dział podpułkownik, że „ m o g ą  b y ć  r a n n i  i 
z a b i c i ,  ponieważ przy rewizyi nikogo się nie 
będzie oszczędzało, a wojsko będzie zachęcane 
do używania broni; mogą także wybuchnąć po­
żary"...

Słowem przygotowania były tak poważnć, żc

Z uysttw ©isdeńsRFCli.
Wiedeń, 3 grudnia.

Jak  po inne lata, tak i w  tym roku dvva 
najw iększe salony w iedeńskie, nadające ton 
sztuce, odbijające współczesne jej kierunki i u- 
miłnwania, —  co prawda, tylko umiłowania je ­
dnej przem ijającej chwili. —  zaroiły się obfi­
tym plonem jesiennej produkcyi. Secesya, ku 
której zw7raea się jeszcze po dziś dzień w szy­
stko, co w sztuce szuka śv, ieższych powiewam7 
doby najnowszej —  coraz bardziej traci na ja ­
skrawej aktualności a zbliża się do poziomu 
przeciętności, zasilając się w  dodatku przjTpły- 
wem zagranicznym. Stary „Kiinsth-rbaus" nie 
usiłuje nawet zdradzać usiłowań odmłodzenia 
się i tkw i w dawnym szablonie —  udzielając 
gościnności uznanym firmom artystycznym , re­
prezentującym „tradycye". Nie szukać tu zgoła 
świeżego tchnienia, nowjmh objawień, śmiałych 
eksperymentów artystycznych. Toważna korpo- 
racya artystyczna z Luthringerstrasse boi się 
jak  ognia posądzenia o hołdowanie Nowator­
stwu —  i dlatego w oli starzeć się w7 ramach 
szablonu. Ostatecznie jednak duch czasu zrobił 
tyle, że w obecnej chwili zniwelow7ał iaskraw ość 
różnił jak ie dawniiej nieprzebytą przepaścią 
rozdzielały oba Wspomniane przybytki sztuki. 
Plon. jak i znajdujemy w  „S ecesy i", możnaby 
śmiało przenieść do „Lunstlerhausu", gdzieby 
bynajmniej nie raził, tak sarno wystawa pałacu 
z Akadem iestrasse m ogłaby snadnie znaleść po­
mieszczenie w7 dziwacznjun b"dynku  Secesja, 
gdzie kłóciłaby się chyba tylko z konturami 
samego gmachu.

Tak to pomału czas i wpływy różnych czyn­
ników oddziaływających na sztukę zacierają ja­
skrawość różnic do niedawna tak zasadniczych.

Tegoroczna jesienna wystaw a w7 obu przytu ­
łkach sztuki uzasadnia w  zupełności pnw7yższv 
pogląd. I w Kiinstlerhansie i w  Secesyi niema 
nic olśniewającego, coby rzucało aow e światło, 
odsłaniało nowe horyzonty W  powietrzu czuć 
jakby omdlenie tw órczości i  artystycznego na­
tchnienia. Pom ysły prawne, że me w ybiegają  
poza ramy portretu, pejzażu lub pośledniego 
bardzo gatunku rońzajow ości, wśród popisują­

cych  się obcych nazwisk uznanych i m ających 
ustaloną na targu malarskim markę nowych 
w artości nie spotyka się zgoła.

W  „S ecesy i" pierw szy pokój zajm ują Fran­
cuzi Na ich  czele Eug. .Carnóre z kilkunastu 
dziełami, mogacemi posłużyć do pełnej cliara- 
k ter js ty ld  tej niepospolitej indywidualności ar­
tystycznej. W  cyklu szaro czekoladow ych płó­
cien, trzymanych w  tonie jednobarwnym, ude­
rza jako najcelniejszy i najśw ietniejszy pomysł 
w ielki obraz „W nętrze teatru B clr ille ". Kom- 
pozycya jakby  przysłonięta mgłą, ■ a z poza tej 
mgły wyłaniają się postaci, jakby  nie z tego 
świata. W idow nia teatru, przeniesiona żjTw7cem 
na płótno z cała różnorodnością typów  i fizyo- 
gnomij, cała spowita w  półcień jak iegoś misty­
cyzmu, ale ujarzmiająca liiedoścignionem mi- 
strzowsfwem rysunt u i przepięknorai szczegó­
łami kompozycyjnemu W  tym półcieniu przede- 
wszystkiein uderza obok rysunku g łów  —  roz­
rzucenie świateł i cieni. Zresztą w szystkie obra­
zy Carriere malowane są tą samą metodą. J e ­
den z biografów  artysty przyczynę tej poniekąd 
maniery jego  widzi w warunkach, w  jakich  
Carriere w  zaraniu swej drogi pracował, będąc 
zmuszonym m alować swe obrazy w  ciemnym i 
dusznym pokoju. A le  ileż jioza tą m głą mieści 
się mistrzowsta! Czasem przypominają one sta­
rych mistrzów w  św ietnych konturach rysun­
kow ych  i ujęciu typów  w innych, jak  lip. w 
przepysznym własnym portrecie, przejawia się 
iakby duchowe pokrewieństwo z Velasquezem! 
Ileż siły charakterystyki, ile klasycznych pra­
wie cech w rysunim i ujęciu ma np. obraz „K o ­
bieta w żałobie". He oryginalnego wyrazu por­
tretom dodaje silny akcent oczu, tak samodziel­
nie zresztą poupatrzony i stosow7anv przez na­
szą Boznauską D w aj inni rodacy Carriera, Bes- 
nard i La Touche, stali goście rok roczni ,.Pe- 
cesy i", nie wiele mają do powiedzenia. Jaskra­
w ość barw, pewna werw a rysunkowa, w  te- 
'h n ice  resztki impresyonizwu, oto wszystko, co 
daj a.

Po Carrierze przechodzimy i obojętnie obok 
średniej baidzo w artości obrazów pkarbm y, 
który maluje przeważnie m otyw y z wielkumiaj- 
skiego ruchu ulicznego. Są to rzeczy zręczne, 
podobno bardzo pokupne, ale nie pozbawione 
cechy szablonu, jaki cen płodny artvsta w yro­
bił sobie, szkicu jąc studya swe w dorożce, za­
trzymywanej niepostrzeżenie dla podpatrzenia

scen ulicznego rucha stolicy. W śród  wędrówki, 
w  której obojętnie i bez zat -zymyw7ania się 
przejść można obok wiele podobno zapowiada­
jącego Hofera, Molla, W iedena, Ofnera i kilku 
innych, oko nasze zatrzymuje się z nie w ysło­
wioną rozkoszą przy pejzażu, który na pierw­
szy rzut oka uderza nas cechami wybitnej sw oj- 
skości i śmiałą szeroką techniką. Pod oDrazem 
nazwisko F a ł a t  a i podpis „K rajobraz zimo­
w y ". Jestto jod y n j na całej wystawie obraz, 
który b ije na głow ę całe otoczenie, z którego 
przemawia talent pierwszorzędnego majstra. T e­
mat na pozór prosty, szmat uśnieżonego stepu, 
przerżnięty strumieniam’ wody. B iałość śniegu, 
oświetlona jaskrawem i promieniami słońca, wpra­
w ia w zachwyt siłą malarskiego wTvrazu, a 
szczegóły zatrzymują długo oko przepysznem 
wykończeniem. Dawno już z pod pędzla Fałata 
nie w yszedł temat pejzażow y rów7nej siły i pię­
kności. Obok przepięknego „B enedyktyna" 
z epoki lat ośmdziesiątych, obraz ten bezsprze­
cznie do najcelniejszych w  całym artystycznym  
dorobku Fałata zaliczyć można, obraz, zapowia­
dający rozbudzenie sie tego potężnego talentu, 
który w  ostatnim okresie zdradzać począł zna­
miona pewnego omdlenia.

Obok dwaj rani P olacy F i l i p k i e w i c z  i 
S 1 e  w i ńs k  i ; w cale niepoślednie w yw alczają 
sobie m iejsce na wystawie Secesyi. P ierw szy 
dał dwa pejzaże tatrzańskie z tłem ośnieżonych 
grzbietów górskich i ośnieżonym krajobrazem 
leśnym, przerżniętym strumieniem rzecznym. —  
W prawdzie w sąsiedztwie św ietnego obrazu F a ­
łata, płótna F ilipkiew icza tracą nieco na pokre­
wieństwie tematu, nie dorówmując tamtemu 
szczegółam i techniki, niomniei jednak w yró­
żniają korzystnie talent polskiego artysty, który 
może nadto zamknął się w  ograniczonem  kole 
m otywów, ale bądź co bądź w yróżnia się w ra­
żliw ością na piękności pejzażu i sposobem ich 
ujmowania. - , 1

Oylil obrazów S i  e w i ń s k  i e g o , znanych u 
nas w  części ze zbiorowej w ystaw y dzieł tego 
malarza, wvróżnia się korzystnie w  trzeciej 
san, dając świadectwo wielkiej wszechstro .mo­
ści 1 bogactw a tw órczości naszego artysty. K r j -  
tyka wiedeńska z uznaniem podniosła sprawność 
techniczną, w której resztki w pływ ów  impre- 
syonizmu wspM zawodniczą z techniką rysunko­
w ą i zwrotem do weryzmu. Poczet polskich ar­
tystów, reprezentowanych w  Secesyi, zamyka

H i r s z e n b e r g ,  dzieląc uznanie na równi ze 
Słowińskim.

W  dziale rzeźby, na ogół ubogim, z prawdzi­
wą przyjem nością zanotować wypada małe zna­
ne nazwisko rodaka naszego, P e l c z a r s k i e ­
g o ,  którego rzeźba „W lościanka z dzieckiem " 
wybornem  modelowaniem i rodzimym polskim 
cbaraKterem bardzo pocnlebnie repiezentuje pol­
ską rzeźbę, dobrze zalecając talent młodego ar­
tysty ..

Ogólnem wrażeniem w ystaw a1 „S ecesy i" słab­
szą jest od w ystaw  w  latach ubiegłych. Odkąd 
najw ybitniejsi koryfeusze odrębności przestali 
hołdować entuzjastycznie skrajnemu moderni­
zmowi, wyrażającem u się w  dziw actwie pom y­
słów oderwanych, w  dziwolągach rysunkowych, 
w  jaskraw ości techniki, w e wszelkien: ;odstęp­
stwie od  regnł i szablonu, żyw y interes dla se­
cesyi osłabł, w ystaw y przestały hyc modne i 
głośne, ale zbliżyły się za to do prawdziwej 
sztuki. . ■ .

T ej przeciętnej .sztuce akademickie, surowej 
i poprawnej daje przytułek Kiiustlerhaus, Który 
obok dorocznej jesienrej wystawy, otw orzył swe 
podwoje dla zbiorow ych • wystaw carnj grupy 
malarzy dawniejszych i młodszych. Jeżeli nie 
jakością  to różnorodnością wr< Leń i j.ik  zwjdile 
m nogością nagromadzonych dzieł sztuki „Dom  
artystów " wysuwa się na doi ń w ijące stanowi­
sko w  ruchu artystycznym \ ednia. Przepeł­
nione dziełami sztuki sale nnżą oko ogromem 
plonu A  że kto wiele daje, ten może każdemu dać 
coś pożądaaego więc i tutaj w powodzi obra­
zów nie wznoszących się ponad miarę przecię­
tna, znaleść można dzieła w ysoce interesujące 
już to pomysłem, już to szczegółanr traktow a­
nia, w*zyskującem i praktycznie dorobki wsze- 
laKieh kierunków, które iuż przebrzmiały, osad 
jedynie po sobie pozostawiając.

Ogromu tego uiepodobna przechodzić poszczę 
golnie nr tein miejscu. W ystarczy zaznaczyć, 
że z małymi wyjątkam i stanęli do apelu w szy­
scy  stali wystaw cy dobrze znani z dorocznych 
w ystaw  stowarzyszenia artystów N owoczesna 
w ystaw a mieści się w salach dolnych pałacu, 
podczas gdy górne przeznaczono na w ystaw y 
mistrzów dawniejszych.

.D om inuje na wystawie portret, traktowany 
bardzo różnorodnie z widocznym .u w iciu por­
trecistów  wpływem  Lenbacha, ze stosowaniem 
szarego tonu w  tlo. A d a m s  Yeith  .Towano-

wicz. Larwin, Angeli, Laszlo i Ferrar jako wy ­
bitni mistrzowie w tej dziedzinie ; wytrawni 
nnyniści. Arcydziełem oczywiście będzie tu por­
tret Laszla, podobizna księżne. YTndischgraeLZ 
(arcyks. Elżbiety), świetną próbą wjTrawnej 
rutyny portret pianisty Alfreda Griinfelda przez 
Ferrariegu.c W  szeregu naiwybit ejszTCb. w y­
bitne miejsce Jzdobywa Polak, Henryk E an - 
c h i n g e r .  Jeden z jego portretów, wyobraża­
jący popiersie damy w czarnej sukni, dragi mę­
ski o wybitnej charakterystyce rzneony na czer 
w one tło, dają świ?dectwo ogromnego poczuci i 
artystycznego w zestawieniu barw Dzięki sile 
rysunkowej, głowy wychodzą wprost z ram 
obrazu odcinając się pysznie od tła, nietylko 
brvłow7atością ale czczegółami techniki pierw­
szorzędnej. W  pejzażu wyb jają sie w pierwsze 
szeregi Darnant, Scbaefei,' Inngwirtb („Zbiór 
kartofli"). Są tu także w drobiazgach reprezen­
towani Claude Monet, Pizzarra i ilafiaelli ze 
swemi pastelami sucliemi. — ZreszJą banalność 
i szablon — poza który nie wrznosi się naWet 
wielkiem sw7ego czasu powodzeniem cieszący się 
Kasparides, którego zbiorowa wystawa, obej 
mująca 3 pokoje, daje wj7ezerpujący przegląd 
wszechstronnej jego obserwacjo i twórczości. 
Równy majster w pejzażu jak w portrecie, dał 
rzeczy zawsze poprawne, czasem interesujące, 
ale ogółem tonące bez zwrócenia na się szcze­
gólniejszej uw agi w powodzi jesienn°go plonu 
wystawy. Nie ginie w niej ‘ jednak nasz Pu­
ch  w a is  ki, który dał bardzo zajmujący, ślicz­
nie malowmny obrazek rodzajowo-pejzażowy z 
życia myśliwskiego.

Zbiorow e w ystaw y w górnych salach przyno­
szą cyk l zapomnianych już przeważnie pbrt zów 
batalistycznych zmarłego przed 50 loty  P iotra 
Krałłta. Obrazy te wydobyte z t  zbiorów  cesar- 
SK icb z prywatnych apartamentów, przypom ina­
ją  tę dawna szkołę n? pół Historycznych glory- 
fikatorów wmjennych, której tylu przedstawicieli 
widzimy w  galeryach monacnijskieh i drezdeń­
skich. Baidzm j interesującą jest wystawa M a­
cieja  Schmidta, popularnego malarza rodzajow e­
go, który mimo przestarzałej maniery — repre­
zentuje w7ybitne zalety jako zwolennik metody 
m onachijskiej, koiarzacej pomysł, rysunek i te­

kę  malarską. P.
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władze żundarmskie zaprotestowały przeciw re- 
wizyi i zdołały wymódz jej odwołanie. W  taki 
sposób pogrtmowi miasta zapobieżcuo, ale jak 
się okazało, nie na długo. Podpułkownik bowiem 
i dyktator wjeanbj osoDie mezasjpiał sprawy, 
ale przez całe dwa tygodnie przygotowywał 
wszystko do tego, co uczynić nieodwołalnie po­
stał owił,

Z  pośród rozporządzeń, wydanych przezeń 
w tym czasie, naj Dar dziej charakterystycznem 
jest następujące. „Z  chwilą uaerzenia na alarm 
w mieście telegraf przestaje przyjmować depe­
szo prywatne- - Wedle słów samego Ticbsttow7- 
skkgo, rozporządzeniem oweu chciał on zupo 
bieda temu, aby .mieszkańcy nie mogb wy -dać 
depesz z prośbami o przerwanie dzisdalności 
Deoy to ostatnie zacznie ich uczyć rozuma“.

Kiedy s'Q zacząi pogrom, Tichanowrkij w ee- 
ltr podnir-menia ducha wojska, jak sam potem 
wyjaśnił, werwał z koozar dragońskich muzyką 
wojskową. Kieay jeanak komendant dragonów 
muzyce w jjsć nie pozwolił, podpułkownik zebrał 
cnór z pułku piechoty (w pułkach rosyjskich 
są zorganizowane chóryj, tak, że wśród huku 
strzałów armatnich i karabinowych, wśród ję­
ków mordowanych i trzasku ugnta i dzikich 
wrzasków pijanej tłuszczy aołd&ekiej rozlegały 
się niemniej dzkie śpiewy choin żołnierskiego.

Wreszcie, kiedy w kilka dni po pogromie 
rozeszła się pogłoska, że Tichanowrkiego za­
biją, pojechał on do rz wadzono dragonów, któ­
rego był komendantem, zwołał żołnierzy i po­
wiedział. „Dzieci f Rewolucjoniści i żydzi chcą 
mnie zabić. JeżeiiDy mnie rzecsywiscie zabni, 
to pamiętajcie, że chcę, abyście urządzili sobie 
p i ę k n ą  s t y p ę  i w y k ą p a l i  s i ę  w e  k r w i  
p o  u s z y .

Kie dziwnego, że pogrom urządzony i kiero­
wany przez takie zezwierzęcone iadywi luura. 
przewyższył pod względem dzikości i oitruneń- 
stwa wszystko, co w tym kierunku zdołano 
kiedykolwiek w Rodyi zdziałać.

,,Dnia 9 wześnia około pół do dziewiątej wie­
czorem —  cytujemy dosłownie raport Pierniko­
wa —  rozległo się w mieścin kuka strzałów 
rewolwerowych, a w odpowiedzi na nie za ­
g r z m i a ł y  w t e j  c h w i l i  k a r a b i n y  w o j­
s k o w e .  Strzelano do okien domów, bez wzglę­
du na to, czy owe tajemnicze strzały rewolwe­
rowe padły z nieb, czy nie. I tak już pierw­
szej nocy rozbito kulami szyby w oknach inter­
natu dla uczenie gimnazjum na szkodę w kwo­
cie 30 rubli, mimo że stamtąd niewątpliwie 
mkt z rewolweru uie strzelał Strzelano także 
do okien domu, w którym mieści się gabernial- 
ny zarząd żan..armeryi. Wojska z okropnem o- 
krucieństwera rozprawiały się z ludnością Ja 
sam byłem świadkiem, jak przyprowadzono do 
kancelaryi poncyi kilku przeważnie starych i 
powszechnie znanych żydów, których sałdaci 
w i  czach naszych i Tichanowskiego z lubością 
bili kolbami Przy mnie zaś stojący dragon bez 
żadnej przyczyny s t r z e l a ł  d o o  ki  en mie­
szkania c z ł o n k a  s ą d u  o t r ę  g c w e g o ,  Mnd- 
rowa. Byłem także świadkiem, jak dragon przy­
szedł po naboje, a Tit hanowskij powiedział mu: 
„Mało dotąd zabitych r  Widząc to wczysiko, 
prosiłem podpułkownika Tichanowskiego, aby 
kazał przerwa*, tę Dezmysiną rzeź i sLzelaniną 
i zarządził przeprowadzanie sysiemaryc; nego 
pośtigu oim ui strzelającymi z rewolwerów. 
Kadto zwróciłem jego nwa^ę na to, że wojska 
zujzą się, szczególniej będą. bez pożywienia, a 
pod wieczór rewolucjoniści mogą tymc sasem u- 
rządzić coś znacznie poważniejszego. —  Na to 
wszystko otrzymałem oa niego odpowiedź, że 
bitwa pod Liaojanem trwała 12 dni, a jeżeli 
będzie potrzeba, on przesiedzi przy tym stole 
w kancelaryi policyi dwa tygodnie, a że zre­
sztą w mieście jest wiele sklepów korzennych, 
piekarni i jatek, więc wystarczy pożywienia 
dla wszystkim. Wszystko to powiedział Ticha- 
nnwskij w obecności żołnierzy."

O powstrzymaniu pogromu nie było mowy. 
Na wszystkie przedstawienia władz żandarra- 
skich cywilnych oapowiaoał Tichanowrkij u- 
parcie: „To do was nie należy!1 Tymczasem 
zaś sołdaci grabili, rab owali, zabijali i kale- 
ezyli, me przepuszczając nawet żandarmom 
strażnikom policyjnym. ~ *

„Jni pierwszej nocy —  opiewa dalej ra 
port —  podczas pogromu dragoni zwracali się 
do podoficerów żandarm ery i Apdrejnka i Zajca 
z żądaniem nairy do podpalania. Na pytanie
zaś, jak śmią czynić coś podobnego, odpowia­
dali, ze „tak rozkazano".

Drugiego dnia pogromu wojska rozbestwiły 
się iuz zuj ałnie, Wszystkie składy wódki i na­
pojów gorących były już rozbite, zawartość *ch 
częścią wypita, a częścią zniszczona, tak, że 
pou wioczói nie było dosłownie ani jednego
tr-ęzwego żołnierza w całych Siedlcach...

śledztwu, przeprowadzone w Siedlcach przez 
wysłanego tam z Petersburga delegata mini­
sterstwa spraw wewnętrznych, Gubonina po­
twierdziło w zupełnuśei raport Pietachowa. Mi­
mo to jednak głównemu sprawcy wszystkich 
okropności, dzielnemu podpułkownikowi Ticha- 
nowikiema, włos nie spadł z głowy. Przenie­
siono go na inne, mniej eksponowane st-anowi-
Eko służbowe, aby mógł spokojnie spożvv ać 
owoce swoich zasług około uspokojenia Siedlec 
i wytępienia w nich rcwolticyi.

k r o n i k a .
Braku w, 10 grudnia.

Pierwszy zwiastun Świąt. Na Rynks- krakow­
skim od strony kośeloła N, F Maryi ukazał się już 
pi«rwu»y uwiastnn cvriąt Roż* 50 N nudzenia w po­
staci choina i przywiezionych przez włościan a pod­
górskich okolir Dotąd drzewek jest jeazez- mało, 
wnet jednak Rrt#k zazieleni się od choinek, «ta- 
nowiących, jak wiadomo, zwłaszcza dla dziatwy, 
jednę z wicikich przj jemnośd świąt Bożego Naro­
dzenia.

W iadom ości osoorato Prezydeal miasta ar Leo 
wyjeżdża dzisiaj na dwa dni w sprawach miejskich 
do Lwowa

Dar dla UDOJ.ch. Kasyno wojskowe przesłało 
do krakowskiego magm.rain kuole 350 koron jako 
dar dla ubogich miasta Krakowa 

Wiec ałucłm czow  m edycyny w  spraw ie prof, 
Bujwida. Jak się dowiadujemy, po rozprawie sądo­
wej prol. Baj.ńdu przeciw p. Zygmuntowi Klemen­
siewiczowi, wrdzlat li kar Jri uniwersytetu Jagielloń­
skiego oauiósł się do ministerstwa oświaty w "Wie­
dniu , z żądaniem usnnięcia prof. Odona Bujwida 
z katedry, żądanie swoje popierając rzekomemi wy­
nikami procesu. Wobec tego w piątek dnia 7

b. m. odbył się w sali hotelu Kleina komers słu- 
ehaczy medycyny uniw. Jagieł, z porządkiem dzien­
nym' „Stanowisko młodzieży wobec uchwały grona 
profesorów wydziału lekarskiego w sprawie prof. 
Bujwida0, na którym nebwnlono następującą rezo 
lucyę: „W obec uchwały grona profesorów, nie li- 
eząeej się zupełnie a opinią młodzieży i wychodząc 
z założenia, że akeya skieiowana przeciwko prof. 
Bujwidowi ma za podstawę chęć usunięcia go z ka 
tedry tylko dla jego przekonań postępowych— sta 
chacze medyeyny, zebrani na komersie dnia 7 gru­
dnia postanowili: 2)  wyrazić swoje oburzenie i 
protest, przeciwko takiemu postępowania grona pro­
fesorów; 2) wybrać z pośród siebie komisyę, któia- 
by zebrała szczegółowy matóryał z rozprawy sądo­
wej i sweją opinię w tej sprawie przesłała do mi­
nisterstwa, aby w’ ten sposób zapobiedz jednostron­
nemu oświetleniu tej kwesty i w aferach decydu­
jących; 3) zebrać się po świętach na wiecu ogólno- 
mtilyt«,nym telem narad^nia się nad dalszą akeyą 
w tej sprawie.

W Kole artystyczno-łłteracklw p we środę 12
bm. odbędzie się pogadanka dra Tadeusza Grabów 
skkge »a  tea<.t: „Eliza Orzeszkowa, próba ebara- 
kterymyki*. Następnie wupólna wieczerza Początek
0 godz

Popis flrtór.asijtiH, w krakowskim „StkoIeK. 
"Wczoraj w niedzielę edbył się o godzinie 6 wie­
czorem w sali „Sokoła0 krakowskiego popis człon­
ków, grona nauczycielskiego i uczniów „Sokoła" 
wobec lieznie zebranoj pnłmezneśei. Ćwiczeniami na 
przyrządach (skrzynia i wywijadło długie) popisy­
wali się młodociani cbłopcy, uczniowie „Sokoła11 
w wieku lat 10. Bardzo podobał się ozdobny po­
chód uczniów starszych, którzy wykonali nadto 
ćwiczenia na przyrządach, jak skok w zw yż, za­
wody, ćwiczenia nu konin, bracie 1 dwojżerdzi pio­
nowej. Następnie wykonały ne.zenice „Sokola" bar­
dzo ładne ćwiczenia wspólne wetęgami, dalej ćwi­
czenia m» przyrządach, jak KÓłkacn, konin i beiKn. 
Członkowie „Sokoła" popisywali się Dardzo efehto- 
wnemi wolnemi ćwiczeniami otrazowemi w zastę­
pach na koniu, poręczach i stole z mostkiem sprę­
żystym tudzież piram.dami Wieczór zakończyły po. 
pisy grona nauczycielskiego, które wykonało bar 
dzo trudne ćwiczenia na drążku z mostkiem sprę­
żystym. Podczas całego wieczoru przygrywała soko­
la orkiestra amatorska pd kierownictwem p. Urygi. 
Popis wykazał, jak zwjkle, znakomito pielęgnowa­
nie korzystnej dla zurowia gimnastyki i wielkie 
w niej postępy wszystkich ćwicząeyeh.

Z teatru miejskiego, „Medor", tiagi-komećya 
Malin'a, jedna a tych sztus repeno&rn fzancuBKie- 
go, która obiegła w zrzekładacb wtzystkie sceny 
europejskie, budząc sympatyę widza i uznanie kry­
tyki, daną będzie w Krakowie po raz pierwszy ju­
tro dnia 1 1  bm. „Medor" jest komedyą psycholo­
giczną, aczkolwiek nie zbywa w niej na elemencie 
komicznym, daleką jednak jest od maniery farso­
wej, tak wszechwładnej w repertuarze francuskim. 
W  wykonania sztuki lLtlin’a tiorą udział pp. Słu- 
bicka, Pawłowska, Kostecka, Zelwerowicz i  Boń- 
cza.

IV próbach’ „Moralność pani Duiskiej", kmnedya 
najnowsza Gabrytli Zapolskiej.

0  n a J u i/c ie  n ladzy  urzędow ej. W  dniu dzi­
siejszym zasiadł przed sądem przysięgłych w Kra­
kowie Jan Czek»jewski, 22 lat liczący pumocnik 
kancelaryjny w sądzie powiatowym w Wojmezu, 
oskarżony o nadużycie wtadzy urzędowej i  sprze­
niewierzenie. W edług aktu oskutieniŁ, Caekajo wski 
zatindniony od lat 7 w sądzie, miał na rejestrze 
spadkowym podpisać przełożonegc sądu radcę Szurę
1 taksatora; dalej zarzuca mu akt o skarżenia j śc 
kilkakrotnie stempli, danych mu przez strony, na 
aktach sądowych nie przylepiał, ale je sobi* przj 
własaczał. Rozprawie przewodniczył radca sąd o kra­
jowego dr Trzaskowski, oskarżenie wnosił zastępcę 
prokuratora dr Gruszczyński. Osaarżony do winj 
się nie poezuws; co do stempli, które miał sprze­
niewierzyć, jeżeli je nie nalepił, tc stało się to 
tylko prze- zapomnienie szkodę, przez to wyrzą­
dzoną zwrócił w całości. 1

To przesłuchaniu OBh»rżvuego przestąpiono do 
] rzeołnehama swiauzow, których zawezwano ao roz­
prawy 24 "Rozprawa poirwa 2 dni.

A resztow anie awanturnika. Niejaki Ljoh Dano,
27 lat liczący przybysz ■ Warszawy, znany dobrze 
policyi awanturnik i pijak, podpiwszy sobie wczo­
raj przed pulo dniem, oda! się do mieszkania p. 
Metha przy placu Szczepańskim i ta wpraszat sic 
koniecznie na slnzoę, gdy zaś niej‘roszonego służą­
cego nie przyjęto, powybijał szyby w mieszkaniu 
iletków, wreszcie, pobił domowników. Na zawezwa­
nych policjantów rzucił się z kamieniami w ręku 
i aresztowaniu stawiał rozpaczliwy opór tak, że 
dopiero dziewięciu policjantów zdołało awanturnika 
ubeewładaić i do aresztów odprowadzić.

0 miłości ojczyzny n Mickiewicza w życln i dzie- 
ach jego, a zakończył pełnem palryotycznego uczu­
cia przemówieniem dyrektor Gnstawicz. Słowem — 
uroczystość ta była ehlnbrym dowodem prawdziwe­
go ducha narodowego, którym przejęty jest tutej­
szy zakład —  Czysty aochód, przeznaczony na fun- 
durz Drzszłej bursy, przyniósł S00 koron.

Zamach morderczy w Więzieniu p.-zemysltiem.
W piątek 7 bij o godz. 4  po południa podczas 
nauki śpiewu w zakładzie karnym w Przemyśla 
rzucił się jeden skazaniec, odsiadujący Karę 15-le- 
tniego ciężkiego więzienia, na nauczyciel.* p. Eu­
geniusza Jakubowicza i zranił gc dlaiem. W ię­
zień uczynił to z zemsty, iż p. Jakubowicz przód 
5 laty przeszkodził ucieczce jego z  zakłada. Stan 
p. Jakubowicza groźny.

Atleci galicyjscy. Z Przemyśla piszą nam, i t  
odbywają się tam zapasy atletów w cyrku Lafor- 
t-e’a doszły w ostatnich dniach do nulminacyjnegc 
punktu. Występowali bowiem dwaj najdzielniejsi 
zapaśnicy, lodem z Galicyi: P y t l o w s k i  i C za - 
j  a. Jednego wieczora, gdy Pytlowski zuógi Tnrka, 
Kurdelege, rozentuzyazmowanr publiczność obnosiła 
Pjtlowskiego po arenie.

Jak w eferacn sportowych twierdzą drugi _tlota 
C z a j a  występuje uikże na arenach pod nazwi­
skiem Ali Kali Ogiiu. 5

O straua Polska. (Towarzystwo szkoły luao- 
wcj. —  Czytelnia polska. —  N<* gwiazdkę dlr dzia­
twy polskiej). Bnia 8 b. m. odbyło się przy licz­
nym udziale członków walne zgromadz«nie tutejsze­
go Kola Towarzystwa „Szkoły ludowej", połączone­
go z Czytelnią polską. Zgromadzenie zagaił szty­
gar, p. Zięcik, prezes Koła i Czytelni. Loaal tych 
to warwo 9t w został —  jak podnosi sprawozdanie —  
przyozdobiony staraniem p. Zięcika obrazami pa- 
iryotycznemi. Czytelnia rozwija się banito pomyśl­
nie, gdyż liczy członków 69. Biblioteka liczy 512 
książek, z tych 48 nadesłało Tu warzystwo „Szkoły 
ludow ej" z Krakowa. Koiążek przeczytano w ubie­
głym roku 928. Nadwyżka kasowa wynosi 172 ko­
ron 95 hal., t. j. o 114 koron więcej, niż w po­
przednim rokn. W  czytelni odbyło się 7 odczytów
1 wieczór artystyczny. Na następny rok został o- 
brauy prezesem przez aklamaeyę zasłużony p. Zię- 
cik. wiceprezesem p. Locim, skarbnikiem p, Piskorz, 
sęki Harzem p. Falkiew icz, bibliotekarzem p. Kara­
siński. Do wydziału weszli pp. Pyka, Sapiński, Ury- 
ga. Sierakowski, Marzec, Maślanka i Obrzut. Za­
stępcami wydziałowych wybrani pp. Stachura, Słup 
i J asęk.

Obecnie krzątamy się tutaj około uiządzenia dla 
180 dzieci, uczęszczających do szkoły polskiej, tra­
dycyjnej gwiazdki. Mamy na to już pewien fun­
dusz, ale zbyt skromny, a pukać o zasiłek dc Mu 
eierzy szkolnej dla Śląska niepotrzebna, gdyż obar­
czona jest i tak wydatkami nad siły. Tmejsi Po­
lacy również nie mogą nam pospieszyć z pomoc*, 
posiadając zbyt 6łabe zasoby matcryalnc, to też ko­
mitet poiskiej szkoły luaowej im. A. Osuchowskiego, 
z kt kanonikiem Barabaszem, tudzież kierownikiem 
szkoły, p. Janem Godłowbkim. na czele zwraca się 
do rodaków poza granicami bląska 7 prośbą o datsi 
na urządzenie gwiazdki dla tutejszej polskiej dzia­
twy szkolnej, Datkf przyjmuje Romicet polskiej 
szkoły ludowej im A. Osucnowsbiego w Ostrawie 
Polskiej. (Administracja naszego pisma pośredniczy 
równie w przyjmowania datków. Przyp. red.).

Ze świata.

Z kraju.
Tarnów, 9 grudnia. Dnia 6 om. odoył się w 

Tarnowie wieczorek Mickiewiczowski II gimnazjum. 
Na bogaty i donorowy program złożyły się produ­
kcje  ehóra, orkiestry mięiŁanej i orkiestry mando­
linowej. Gra uczennicy B. na fortepiunie jako też 
gra ucznia A. na skrzypcach z akompaniamentem 
fortepianu, wywołały żywe oklaski. Deklamacye solo 
i zbiorowa, należały do bardzo udały eh. Salwy 
śmiechu wywołał zwłaszcza wiersz „G olono-strzy­
żono", wyglosuony przez ucznia B. Nie brakło ró­
wnież odpowiedniego przemówienia tak ncznia, ja­
ko też jednego z piofesorów. NYieezorek jako bar­
dzo udały pod każdym względem, zostawił po so­
bie, mile wspomnienie.

2ywiec, 9 grudnia. Staraniem grona nauczyciel­
skiego i młodzieży tutejszej akoly realnej odbył 
»ię wczoraj nroezysty wieczorek ka czci Adama Mi­
ckiewicza w sali „Sokula" wobec nader lieznie zgro­
madzonej publiczności z Żyw ca, Białej 1 okolicy, 
Młodzież III k'.asy odegrała z żydem i przejęciem 
Słowackk-go „Kordyana" sceny 7, 8 i 9 aktu III. 
Prócz tego na program uroczystości złożyły się de 
klamacye, wygłoszone z ucauelem praeL 2 uczni jw 
klasy I („Pieśń W ajdeloty" i „Trzech Budrysów") 
i uczula ulesy III („Pani Twardowska'1). Znakomi­
cie wypadła produkcja fortepianowa; grała znana 
tutejsza pianistka p, fjehdtzówna BeetHoven-"\Vald- 
steina Sonaty 2 i 3 ,  Pa ierewskiego Krakowiaka, 
Poldinlego Impromptu l Rubinsteina Romans Grę tę 
publiczność przyjęła hucznemi oktaśkaml Również 
ogólny aplauz zyska! nader piękny i sympatyczny 
śpiew pani profesorowej Mrozlckiej, która przj 
akompaniamencie fortepianu odśpiewała z uczuciem 
Mikulskiego „Kochać rai wolno'1, Niewiadomskiego 
„Veni Creator11, Komorowskiego Kalinę" i Kra (zo­
ra „Piosnka z piojnki“ . Pociągającym punktem pro­
gramu były znakomite produkeye chóru młodzieży 
szkoły realnej pod kierunkiem prof. Bilińskiego ja- 
koteż jej popisy gimnastyczne pod kierunkiem na­
czelnika prof Jtnkego, Podniosłą tę uroczystość 
rozpoczął słowem wstępnem prof. Mrozicki, mówiąc

Z Wt razawy.
—  IV sobotę w połuunie na 8tarem Mieście wy- 

stizaien: rewoiweTowym, skierowanym w tył głowy, 
zabito handlarza „żywego towaru*, Izydora Ghoiń- 
bkiego. Sprawca zamięszał się w tłumio i zoiegi.

—  Generał-gnbernator zatwierdził wj*ok śmierci, 
wydany przez sąd połowy na 3 bandytów, oskarżo­
nych o napady i  zamordowanie obywatelki Pawłow­
skiej. Ułaskawioną została natomiast 17-leuiia Ol­
ga Urbanowiczówna, której karę śmierci zamieniono 
na 8 lat ciężkich rooót, oraz bandyci Basiński 
Glazowski i Malinowski, którym wymierzono po 20 
lat ciężkich robót.

2 C zęsiocnow y donoszą, że w hucie w K i k o ­
w i e  aresztowała speoyalna ekspedycja wojskowo- 
poiicyjna 74 robotników i ods*awiła Ich 6 bm. do 
mag<stratu w Częstochoe it, Nadto uwięziono w Re,- 
kowie 14 osób z poza sfer robotniczych, między 
nimi p, D ą b i o w s k i e g o, urzędnika biura, który 
podejrzany jest o należenie do bojowej organizacji 
P. P. S., 1 trzech inżynierów: pp. Bojemskiego, La­
sockiego i Owerło Podcza: rew izji —  jak donosi 
.Dziennik Częstochowski'1 — natrafiono na ślady 
dwóch drukarń, maszyny wszakże były rozebrane; 
znaleziono kilkadziesiąt pudów czcionek. Wykryto 
również etokliKadziesiąt tysięcy egzemplarzy różnej 
literatury. Znaleziono dalej kilkadziesiąt rewolwe­
rów i kilka karabinów. Wtzystko to poakiywane 
było w różnych miejscach na terytoryum fabry- 
cznem'

Z Luuzi. Z powodu zamknięcia fabryki rozn.»u- 
skiegu odbył się wiec robotników7, który rozbita po­
licja , aresztując 40  osób. Nadto aresztowane wiele 
osób po ulicach.

Walki partyjne, połączone a krwi rozlewem, nie- 
tylko nie nsta]ą. ale przybierają coraz większe 
rozmiary. Paaają też ofiary tej barbarzyńskiej wal­
ki po nliearb i we własnych domach, do któryeh 
wdzierają się uzbrojeni wykonawcy wyrokow par- 
yjnycb, —  Nicms dnia, którego kronika nie zapi­
sałaby kilku, albo nawet kilkunastu tego rodza­
ju krwawych egzekucyj partyjnych. —  W  sobotę 
przed południem młody, elegancko ubrany mężczy­
zna dal w tramwajn z  browninga 3 strzały do jur 
dąeego tymsamym wozem pomocniku komisarza po- 
liey i, Konstantego Markowczyna. —  Kule przebiły 
szyby i ng*)dzily Markowczyna w plecy i twarz. 
Markowcayn rnnąl na platformę, strzelający tae wy­
skoczył przez szybę tramwajową i zniknął wśród 
wywołanego strzałami popłochu pracehodniów, za­
nim dobierze zdolni i zor/entówać się, co zaszłe.—

—  O patrrarctialnrch atosunka h między robot 
nlkaml «  yiolicyą świadczy 'akt następujący7: Po 
południu do kawiarni przy ulicy Konstantynowskiej 
wszedł ageni policyjny Wlodz-uiterz Szftmer. W  ka- 
wia-ni tej znajdowało się podówczas trzech niezna­
jomych ludzi, którzy wyjęli rewolwen 1 zmierzyw­
szy do agenta, zażąda!!, aby im oddał swój rewol 
wor. Agent «p„łnit ich żądanie, a nieznajomi wy­
szli najspokojniej z  kawiarni

Z walki o połakie dzieci, Przed sąaen pro--kim 
w Szubinie v  Pozrańakiem toczyło się w tych 
dniach aż 30 procesów o kary, nałożone przez po 
licyę na rodziców polskich, wyłącznic robotników, 
za nieposyłanłe dzieci na areszt szkolny. Sąd we 
wszystkich wypadk.oh kary te zatwierdził. — W e 
wsi Wawelnie administrator komisji kolonizacvj 
nej wydalił bez wypo^wiedzenia zs opór przeciwko 
n!emieckiej nance religii około 20 polskieh rodzin 
robotniczych I wyrzucił je  przy pomocy egzekutora 
i żandarmów z mieszkań dworskich. —  Nowy pro­

ces o podburzanie do gwałtów wytoczono ks. prob. 
H e r t m a n o w s k l e m u  w Chojnicy. —  W  wielu 
wypadkach nauczyciele Niemcy biją na ulicach i 
drogach spotkane tam dzieci polskie, gdy ti za­
miast po niemlecKO, pozdiawiają ich w języku pol­
skim.

Ustąpienie generalneyu dyrektora kclei Pół­
nocnej. Radca dworu Jeittelcs, generalny dyrektor 
koki Północnej, zawiadomił radę nadzorczą tej ko­
lei, że przenosi się w stan spoczynku z dniem 1 
stycznia 1907, z powodu, że z dniem tym obejmuje 
państwo zarząć kolei Północnej. Rada nadzorcza 
przychyliła się do prośby radcy Jeittelesa, któremu 
zarazem wy.aziła uznanie za długoletnią praeę około 
rozwoju Lolai Północnej.

Regina Blehl, Właścicielka domu publicznego w 
Wiedniu, „kazań,-  niedawno na 4 lata więzienia, 
z? tręezjnie de nierzi^la i tem podobne występki, 
została wypuszczoną na womą stopo po złtienin 
kaucyi w Kwocie, 60.000 koron. Powodem togo za­
rządzenia jest bardzo zły stan zdrowia Rienkwej, 
której grazi śmierć ir szpitalu inkwizytow. Riehlo- 
wa została przedwczoraj wypuszczana ze szpitala 
więziennego i  —< jduje się w swojem pouieezkanin, 
czekająt na załatwienie swojego rekursn przeciwko 
wyrokowi.

Ambasudor auslryacki w Petersburgu. Jak to
w ostatnim numerze „Nowej Reiormy0 donieśliśmy, 
ambasadorem anstryacbo-węgierskim w Petersburgu 
ma zostać lir. Leopold Berchtóld-Ungarschitz, który 
od r. 1903 EoBtaje jako poseł w Btanie dyspozycji. 
Hr. Berćbtold, urodzony w roku 1863, był pierwo- 
tn.e komisa,zem starostwa na Morawach i dopiero 
w roKu 1893 zosteł prowizorycznie przydzielony do 
minisierstwa spraw zagranicznych. Złożywszy egza­
min dyplomatyczny, został bezpłatnym „attacnć" 
amDasaay austryaelo-w-ęgierskiej w Paryżu, a na­
stępnie sekretarzem legacyjnym. poczem jako radca 
legacyjnj został przeniesiony do Londynu. W  latym 
1903 r został powołany do Petersburga, ale już 
w lipen tego rokn przeszedł w stan dyspozycji 
t  tytułem posła. Hr. Be-chtold, jeden z najbogat­
szych właścicieli ziemskich w Austryi, r/raca oDee- 
nie do służby dyplomatycznej jak j ambasador w Pe­
tersburgu. Uchodzi zr znawcę stosunków rosyjskich, 
ale w jaki sposób nabył to znawstwo, nie wiado­
mo, gdyż półroczna poDyt w Petersburgu nie wy­
starcza chyba na to. Ambasada w Petersburgu jest 
dzisiaj dla Austryi ważniejszą niż kiedykolwiek i u- 
rząd ten powinien piastować wytrawny polityk 
i rzeezywisoy znawca spraw rosyjskich.

Dr Lapponi, zmarły w piątek lekarz przyboczny 
papieża, należał w Rzymie do wybitnych i popu­
larnych osobistości. W  r. 1888 został zam,anowany 
lekarzem przybocznym ówczesnego papieża Leona 
XIII, wobee którego i jako lekarz i jako człowiek 
umiał występować z  takim taktem, że zaskarbił so­
bie przyjaźń ze strony tego papieża, który do przy­
jaźni wogóle nie był sKorym. Gdy Pius X  zaaiadł 
na tronie, pozostawił Lapponi’ jgo na dotychczaso- 
wem stanowiska, darząc go równie przyjaźnią i za­
ufaniem Dzięki swojemu wyjątkowemu stanowisku, 
znał Lapponi bardzo dokłaanie bieg spraw w W a­
tykanie i dyplomaei chętnie zasięgali u niego wy­
jaśnień. Ale Lapponi odznaczał się «yskroeyą i 
nigdy nie nadużył swego stanowiska. Powiadają, że 
gdy była mowa o ciągłem przebywaniu papieża 
w Watykanie skutkiem zatargu z  rz dcm włosKim, 
Lapponi oświadczył, ze to wcale nie wpiywa ujem­
nie na zdrowie papieża. Leon X III zgodził się na 
to orzeczenie, dodając, że w ten sposób uwolniony 
jest od wielu oficjalnych eeremonij, ogromnie nu­
żących, Lapponi, syn wieśniaczy , urodził się w roku 
1850, a dyplom M arski nzyBkał w r. 1875 w Bo­
lonii, Następnie pracował naa annionuą i patóiogią 
jako asystent sły anego profesora anatomii Taiuf- 
fi’ego. W  r. 188& został zamianowany pomocnikiem 
lekarza papieskiego Ueccarelli’ego, a po śmierci jegc 
w r. 1893 został przybocznym lekarzem papieskim. 
Loehody je g o  były niewielkie. Pobierał miesięcznie, 
prócz dwchodów pobocznych, 240 koron płacy, a le­
czyć musiał także dwór papieski Pensja ta została 
wyznaczoną dla przybocznych lekarzy papieskich 
już bardzo dawno i mimo zmienionych wielce sto­
sunków nie uległa zmianie. Dr Lapponi, który przed 
laty napisał dzieło o Lourdes, wydał niedawno

wach, obchodzą :ych wszystkich urzędników kolejo­
wych anstryackich, stowarzyszenia powyższe wy­
stępowały na zewnątrz za pośrednictwem Stałej 
reprezentacji związków urzędników kolejowych, 
która występowałaby w imienin ogółu urzędników 
kolejowych anstryackich. Forma, według jakiej ms> 
być przeprowadzone utworzenie -  takiego związku 
związków, określona zostanie w najbliższej przy­
szłości.

Z Towarzystwa strzeleckiego. Wenoraj w nie­
dzielę odbyło się walne zgromadzeni* całonków To­
warzystwa strzeleckiego pod przewodnictwem pre­
zesa Towarzystwa, dra Waientegr S< '  -n.i s z e w ­
s k i e g o ,  w obecności króla kurkowego, p. Kwiat­
kowskiego. Po odczytaniu protokółu z ostatniego 
walnego zgromadzenia prezes przedstawił zgroma­
dzonym wniosek rady Towarzystwa, aby zamiano­
wać prezydenta mksta dra J  Lea członkiem hono­
rowym. Po przemówieniach pp.: Kwiatkowskiego, 
Lei.erta i Winklera wn osek uchwalono jednomyśl­
nie Wykonanie dyplomu powierzono dyrektorowi 
Akademii sztuk pięknych, p. Julianowi Faóatówi, 
wręczeniu zaś dyplomu nastąpić ma w najbliższym 
czasie.

Składki. Dla dzieci w W. Ks. Poznańskie*, wstszą 
eych przeciwko nanizaniu religii w  języku nieattectiin, 
Z'0Żył komitet delegaor towarzysiw polakieh w dam no 
ize 103 K; a . D. 1 K; W  łliynarz 2 65 h, Aniela Po­
niatowska 1 K.

Dla To w. „Suboły ludowej1 n» szkoły polskie na kre­
sach ziieuodnich złożyli dr .Tan Tenezy** i Amalia Ten- 
czynowa 8 K. 1 7 “ •

Uniwersytet ludowy im. A. Mickiowicza
We wtoiek: Dr Stefan Fryca: „Uezncie i wola". 
Repertbar teatru miejskiego

We wtorek „Mcdo* , tragitóm^ya w 3 akiach "H 
IfatnKu

We środę: „Wach'arz Lady Wandermere*.
We czwaitek „Medoi".
W sobotę: „Moralność pani Dulskiej", komedia w 3 

aktach Zapoiskiej.
W niedzielę po południu: „Marnotrawny ojciec1"; we- 

ezór: „JTorainość pani Tulskiej".
Rbpertoar teatru ludowego.

We czwartek „Awantura, przy ulicy neew.ikiej .
W piątek „Nil rache" (benefis y. M. Kalinowskiej).
Z kaienoarzu We wuorei. II grudnia: Dai l-zegr pap. 

w.; we środę 12 grudnia i Aleksandra i Dyontóyi; we 
czwartek 13 grudnn Lucyi, Eugciuu? ,. i Otylii,

Wscnód słońca 1J grudnia o godzinie 7 minut 3’ za- 
ehod o gouz. 3 min. 33; długość dn a 3 gi dz., m. l>.

Z krazowskiego obsei-.vatoiyum. Dnia 9 grudnia ter­
mometr dosredł od — 7’2 do + 4'9 C.; barometr opadał.

Dnia 10 grudnia o godzinie 7 rano atan barometru 
723 7 mm., icrmometru 0 7 C.; wiatr zachodni.

B .  G a b ^ y e i B . i a ,  K r z y s z t o f o r y ,  
HT*»alc<4'W ‘w. Wynajmuje i spizedajc pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harn;o- 
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrnioenty używane od
cen najniższych.

książkę p. t. „Hipnotyzm i spirytyzm". Umarł 
przedwcześnie na raka wątroby

Na odbudowanie miasta Valpd"ai30 w połu­
dniowo-amerykańskiej republice Chile, zniszczonego 
przez trzęsienie ziemi, rząd zaciągnie pożyczkę w 
samie 22 milionów koron (1 milon funtów sztór- 
lingów).

Kącik humorystyczny,
Z ł y  a p e t y t  

Moska", zawsze żarłoczny,
Mimo, żo ma trosk nawal,

Od Królestwa, Chełmszczyzny 
Odgryśe pragnie oziś kawał

Niechaj łyka ten kąsek,
Który ziemią swą zowie,

Kością w gardle mu stam«
I nie pójdzie na zdrowie.

Bowiem Moskal łakomy
Z tego w świeeie są sławni,

Że choć wszystko połyka.
Lecz niczego nie trawi.

Z& fctowareyszeń.
Z biura informacyjnego Słuchaczek uniwer­

sytetu jagiellońskiego. Na walnem zgromadzeniu 
< dbvtem 4 b- m wybiano skarbniczką biura infor­
macyjnego p. T r e t i a k ó w n ę .

Krakowskie Towarzystwo techniczne odbędzie
we wtorek dni» I I  grudnia b. r. o godzinie 7 wie- 
ezorem w domu własnym (ulica Straszewskiego L 
28, II p.) posiedzenie. Na poraądkn posiedzenia- od- 
ezyt prof. Gnstawa Steingralera: „0  parowaniu i 
suszenia w próżni". Po oóczyGe swobodne zebranie 
towarzyskie na miejset,.

Zjazd delegatów  związków urzędników kole­
jowych. Wczoraj, w niedzielę, odbył się w nassem 
mieścło zjazd dwlegstów stowarzyszeń nrs*»dnikóvr 
koteiowych niemieckiego „Eisenbann^erelnn", cze­
skiego „Stowarzyszeni# urzędników kolejowych" i 
galicyjskiego „Związku ura“dnfków kolei państwo­
wych*. Z V iedniś przybyło czterech reprezentóa- 
tów z prezesem Łli»enbabnverciaa, Wesselym. na 
czele, z Pragi [irzvhvło na zjazd czterech delega 
tów czeskich, ze Lwowa orał udział w obradach 
zjazdu prezes związku inspektor Mingler, krakow-’ 
skie zaś koło Związku rep remontowa I inspektor Dę­
bicki. Uczestnicy zjazdu zwiedzali przed południem 
miasto, po południu zaś zebrali się w osobnej sali 
restauracji p. Bauera w starym teatrze, gdzie obra­
dowali do godz. 8 wieczór. Zjazd uchwalił bv 
wszystkie trzy stowarzyszenia urzędników kolejo­
wych, polskie, eziskie i niemieckie, zachowały swą 
dotvch;zasową zupełną odrębność i autonomię w spra­
wach wewnętrznych; uchwalono daiej, by w spra­

2  l i w y  s ą d o w e j
RzeSZÓW, 9 grudnia. 

Sprawa 09Z’ retwh 'i  oszczerstw o mamiza de 
Bois-H ebert’a.

Przed sądem obwodowym w  Rzeszowie rozpo­
częła się dziś pod przewodnictwem radcy sądu 
krajowegc wyższ. Peszkowskiege rozpisana na dni 
kilkanaście rozprawa karne przeciw występującemu 
pod nazwiskiem „markiza óe Boir-Hćbert" Janowi 
Pawłów. Sebasbjanowi -W itówi 4-ga imion De- 
Dehamps de Bois-Hćberk (liczącemu lat 32, uroozo- 
nomu w St. Manrice d’Etólan we Franeyi, zamie­
szkałemu obecnie w Łagiewnikach w Galicyi, żona 
tema, bezdzietnemu), oraz przeciw jego doradcy 
prawnemu drowi Jakóbowi Goldbergowi, adwokato­
wi w Tarnowie, o zbrodnię oszczerstwa, popełnioną 
na pośle drzt Doboszyńskim, a oprócz tego przeciw 
Witowi Descliamps de Bois-Hebert o zbrodnię 
oszustwa, popełnioną pizez złożenie fałszywych ze­
znań w charakterze świadka, \yreszcie przeciwko 
obydwu o przekroczenie obrazy czci, popełnione na 
drze Doboszyńskim, Antonim Janakowskim i Bzy- 
monie Załnczkowskim.

Oskarżenie wnoszą zastępca prokuratory pań- 
stwa di Lang, a w imienin oskarżycieli adw. di 
dr Grek.

Oskarżenie opiera się na następującym stanic 
faktycznym; 1

W  r 1899 zapoznał cię dr Doboszyński w Za­
kopanem z Witem Deschamps dc Loia-Hebert. któn 
występow ał jako markiz de Bois-łlelwrt, a mieszka! 
w7 Galicyi przy swojej matce wrzekonio zamężne; 
za pewnym tutejszym obywatelem ziemskim. To jo; 
trzecie z rzędu małżeństwo zostało niedawno unie 
ważnione, albowiem okazało się, że ona, będąc j;i 
dwukrotnie w7 Paryżu zamężna i dwukrotnie roz 
wiedziona, wyłudziła w Galicyi od pewnego pro 
buszeza ten trzeci ślub, za życia swoich poprzeć 
nich mężów, na podstawie sfałszowanego, poprzednie 
małżeństwa rzekome rotwiązującego, breve papie­
skiego.

W e wrześniu 1900 r. zaproponował Deschaiups 
de Bois-Hćbert drowi Doboszyńskiemu, aby mn oil 
uał w dzierżawę, ewentualnie, ażeby mu sprzeda* 
dobra swoje Slemiechów, w powiecie tarnowskim 
położone. Dr Doboszyński zdecydował się na sprze­
daż, pomimo, że Deschamps de Bols-Hebetó wcale 
gotówki nie miał, a to z tego powoau, ponieważ 
tenże zapewnił go, że matka jego, córkę milionera, 
bankiera Coureelle z  Vćsoul, starca 82-łetniege 
przystąpi do nmowy jako współzoDowIązana, tu­
dzież, ze on sam jest właścicielem dwóch od ojca 
mn darowanych i tegoż dożywotem obciążonych 
przedmiotów7 majątkowych, mianowicie małej posia 
dłości w Petit-Yille w Normandy! i kapitału 135.006 
franków, złożonego w sądzie cywilnym w Le Ilaur.

; obciążonego sumą 45.000 fr i że na przedmiotach 
tych resztująca cena knpna za sprzedać się mają*» 
majętność w uwoeie 162.700 K będzie mogła być 
zabezpieczoną. Umówiwszy się zaraz o to kupm 
zabezpieczył Descliamps de Bois-Hćbert zawarci 
formalnego kontraktu kupn» przez wręczeuis drów! 
Dobuj/.yńskiemu weksli kaucyjnych, na snm« 60 0 0 ° 
koron, akceptowanych przor niego i matl ę jego 
Oporządzenie koutraktu knpna odłożono do tzasi 
gdy owa resztująca cena kupna na wyraienionyer 
wyżej pet edcułotach majątkowych zabezpieczona zo 
stanie, co w ciągu 4 miesięcy nastąpić miało.

Aby umożliwić Witowi Dosrńamps ■ de B°i" 
Hebert prze-urowadzenie tego ubezpieczenia, a matet 
jego, która nie miała przystą^ć do kontraktu kupna 
umożliwić przyjęcie wseółobowiązania, umówieni 
Się, że resztującą cenę kupna z (Mioaoniom procen 
tów. przypadających za rok pierwszy, zatrzymaj 
Deschamps do Bois-Hcbert i jego m*tka tytułer 
pożyczki i że na tę pożyczkę zezrają skrypt dłużn 
na kwotę 162.700 K, piatną w trzech larach, C‘ 
też istotnie zaraz w formie aktu nota.yalnego uszu 
teczniono. ..żeby Deschamps do Hois-Hóbert wszrd 
natiehmiist w posiadanie dtbr i używanie ich od

B aczność dobra sp osob n o ść !
Z powoda zwinięcia komisowego składu 
mebli Towarzystwa Stolarzy w Kal- 
waryi, a.ządzauiy zupełną

■ •» • « . c ę  ;  • Gt$KX?t teqpm  •:i.r-,:j-7--
p o  zn a cs iiio  zn iżon ych  cen acb j

Towarzystwo Stolarzy w Kalwaryi.
[Zastępca- 

A. W A W R Z E C K 3, 

Wiałaś. 3.
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uząd I kosciol.
Paryż. We wszystkich kościołach tutejszycl 

zawiadomili ks.ęża wiernych, że od władzy du­
chownej otrzymali polecenie, aby także w Jnir 
11 grudnie b. r. odprawiali nabożeństwa, beż 
z ł o ż e n i a  d e k l a r a c y i ,  przepisanej ustawą 
kongregaiyjną Pogrzeby i śluby odbywać się 
będa b e z  w s z e l k i c h  c e r e m o n i j ,  dopóki 
sekwestratorcy państwowi nie zrzekną się ko­
rzyści z tych ceremonij. Arcybiskup z Bordeaur. 
wystosował do Księży swojej dyecezyi okólnik, 
w którym o d w o ł u j e  swoj poprzedni list pa­
sterski, nakazujący złożenie deklaracyi, wyma­
ganej przez ustawę.

Deputowany Paweł Denior zgłosi jutro wnio­
sek w Izbie, aby przyznano państwu prawo roz­
porządzania budynkami, będącemi własnością 
kleru. Rząd postanowił, ze względu na obecne 
stosunki, o d r z u c i ć  wszystkie propozycye bi­
skupów, aby cały majątek nieruchomy, pozo­
stający w posiadaniu kleru, a przechodzący o- 
becnie na własność, w y d z i e r ż a w i ć  bisku­
pom. s

Paryż Minister oświaty B r i a n d oświadczył 
w interwiewie, że papież zakazując klerowi 
składania deklaracyi żądanej przez ustawę, dał 
się porwać do oporu sądząc, że wybuchnie woj­
na domowa z której kościół wyjdzie zwycięsko 
Gdy kler złoży dekla-acyę, kult będzie mógł 
być wykonywanym jak dotychczas

Prezydent ministrów C l e m e n c e a u  oświad­
czył w interwiewie. że zgadza się z wywodami 
Brianda. jeżeli kościoł chce miec wojnę, to ją 
mieć będzie. Rząd wydał odpowiedne polecenie 
do generalnych prokuratorów w sprawie prze­
strzegania ustawy.

Kippokoje w Chinach.
Szangaj. Na granicy prowincyj Kianghsi i 

Hunan tajny związek szerzy niepokoje. Obco­
krajowcy opuszczają zagrożone miejscowości, do 
których wysłano wojsko. *

Zderzenie siq parowców.
Liworno. Parowiec „Segesta" z wyeliodźcam 

na pokładzie zderzył się podczas wyjazdu z 
portu z greckim okrętem „Lula", który wiózł 
transport zboża. „Segesta", znacznie uszkodzo­
ny, z a t o n ą ł .  Także „Lula" uszkodzony. Za­
łogi i podróżni w y r a t o w a n i .

się, aby sprawę „ n u m e r n s  c l a u s u s "  tia- 
kiować osobno jako now6ię do § 5 ustawy za­
sadniczej z r. 1867, dotyczącego prawa miano­
wania członków Izby panów przez koronę. Po­
siedzenie Komisyi rozpoczęło się dopiero okołc 
godz. 11. Zagaił je dłuższą przemową prezes 
komisyi hr. Franciszek Th u n ,  po nim przema­
wia! członek Izby P l e n e r .  W  obradach biorą 
udział prezydent gabinetu bar. B e c k  i mini­
ster spraw wewnętrznych B i e n c r t h  wraz 
z referentami ministerstwa w sprawie reformy 
wyborczej. ;

Sosy# bejmowjL
Praga. oaK słychać. S e j m  c z e s k i  zwołany 

zostanie ua trzydniową sesyę w czasie między 
świętami Bożego Narodzenia a Nowym Rokiem.

Drbgi wibc urzędników pocztowych.
Wiedeń. Wczoraj odbył się tu przy licznym 

udziale drugi wiec urzędników pocztowych. 
W  zastępstwie ministra handlu przybył radca 
sekcyjny P a c h r e r  Zjawiło się także wielu 
p o s ł ó w .  Pachner zapewniał, że ministerstwo 
dąży po polepszenia służby i materyalnegc* po­
łożenia urzędników. W  sprawie rozmaitych pnn- 
któw porządku dziennego radca Pachner oświad­
czył, że cały system zabezpieczenia od wypadku 
wymaga reformy; ministerstwo projektuje prze­
jęcie przez państwo o d s z k o d o w a n i a  od wy­
padku. Także w sprawie pouwyższenia d y e t 
j a z d y  wyda ministerstwo odpowiednie zarzą­
dzenia, Kwestye pomnożenia personalu i uregu­
lowania urlopów będą również pomyślnie zała­
twione. Należy się spodziewać, ! że już rycliło 
zostanie zaprowadzona 35-mtnia służba.

Po szeregu, referatów powzięto jednomyślnie 
rezolucyę z protestem przeciw obecnemu syste­
mowi ubezpieczenia od wypadków, z żądaniem 
podwyższenie dyet jazdy, ściśle oznaczonego 
wolnego czasu po każdej jeździe i w sprawie 
wliczania lat służby. Wkońcu pos. G e s s m a n n  
zapowiedzi ił w imieniu wszystkich stronnictw 
rycnłe załatwienie zapowiedzianego przez rząd 
przedłożenia w sprawie d o d a t k u  d r o ż y ­
zn i a n e g o.

Koncentracja Czechów.
Praga. , Narodni Listy“ omawiają ponownie 

konieczność k o n c e n t r a c j i  w s z y s t k i c h  
s t r o n n i c t w  c z e s k i c h .  Dziennik ten ude­
rza na k l u b  m ł o d o c z e s k i ,  zarzucając mu, 
że z jego winy reforma wyborcza wzięła nieko­
rzystny dla Czecnów obrót, dalej że kierów niej 
klubu nie troszczyli się o uchwały komitetu 
wykonawczego partyt Teraz, aby popełnione 
błęay naprawić, potrzebną jest najściślejsza 
koncentracya wszystkich stronnictw czeskich na 
podstawie p r o g r a m u "  m ł o d o c z e s k i e g o ,  
który jest najlepszy ze wszystkich. Pożądanem 
jest utworzenie j e d n e g o  w - i e l k i e g o  k l u ­
bu c z e s k i e g o ,  któryby utrzymywał ścisłe 
s t o s u n k i  z i n n y m i  k l u b r m i  s ł o w i a ń ­
s k i mi .

Koaceutracya Niemców.
Praga O ostatnich naradach stronnictw nie­

mieckich w sprawie zamierzonej k o n c e n t r a -  
c y i  donoszą jeszcze Pomiędzy muymi przema­
wiał minister P r  a de, że połączenie się stron­
nictw: n i e m i e c k o - I u a o w e g o  . p o s t ę p o ­
w e g o ,  n i e m i e c k i c h  a g r a r y u s z ó w  i 
w o l n y c h  W s z e c h n i e m c ó w  jest w obe­
cnych warunkach a b s o l u t n ą  k o n i e c z n o ­
śc i ą .  Przyszła Izba poselska, wybrana na pod­
stawie równego, powszechnego prawa głosowa­
nia, nie zadowoli się bowiem gabinetem pół -  
p a r l a m e n t a r n y m ,  lecz dążyć będzie dc u- 
tworzenia znrełnego p a r l a m e n t a i n e g o  ga- 
b . n e t u  i już wooec tego byłoby nieszczęściem 
dla Niemców, gdyby rozbili się na wielką ilość 
drobnych fraKcyj. To, co zdołali osiągnąć Po­
lacy, Czesi i południowi Słowianie, powinno być 
możliwem także dla Niemców. —  Zjednoczenie 
stronnictw niemieckich powinno na zewnątrz 
w y s t ę p o w a ć  s o l i d a r n i e ,  lecz w kwe- 
styach autonomicznych pozostawić poszczegól­
nym stronnictwom zupełną swobodę.

Czesi ya Morawaco,
Berno. W  sobotę odbyła się konfereneya mę­

żów zaufania c z e s k i c h  p o s t ę p o w c ó w ,  na' 
której energicznie zaprotestowano przeciwko za­
powiedzianej nominacyi br. S e r e n y e g o  mar­
szałkiem Moiaw

Choroba hosntha
Budapeszt. W  stanie zdrowia ministra han­

dlu Kossutha nastąpiło wczoraj p o l e p s z e ­
ni  e

Mfrnlfostacya katolicka.
Praga. Wczoraj po południu urządziły czeskie 

stowarzyszenia katolickie p o c h ó d  h o ł d o ­
w n i c z y  na cześć kardynała SkrbensKy’egó.— 
Na placu Wacława, gdzie pochód stanął o go­
dzinie 4 po południu, usiłowało kilkuset socyal- 
nych demokratów i socyalistów narodowych 
p r z e s z k o d z i ć  d a l s z e m u  p o s u w a n i u  
s i ę  p o c h o d u ,  jednakże policja ich r o z p r ó ­
s z y ł a .  przyezem poczyniła k i l k a  a i e s z t o -  
wań.  W  ulicach, któremi pochód przechodził, 
tworzyły szpaler wielkie tłumy ludności. Gdy 
pochód z lampionami wchodził do pałacu arcy­
biskupiego, d e r a o n s t r a n c  p o c z ę l i  s y ­
k a ć  i g w i z d a ć  i zaintonowali p i e ś ń  ro ­
b o t n i c z ą .  Policya wystąpiła ponownie i roz­
prószyła demonstrantów. Następnie odśpiewali 
uczestnicy pochodu hymn pap.oski i czeskie 
piesm narodowo.

Kardynał S k r b e n s k y  zjawił sie na balko­
nie pałacu i wygłosił mowę, w której dzięko­
wał za owacyę, będącą dowodem, że pomimo 
licznych przeciwnych usiłowań jest jeszcze bar­
dzo wielu wiernych i prawdziwych katolików, 
którzy mają odwagę dać wyraz swojego prze­
konania i wierni są zasadom kościoła i pragną 
n i e r o z e r w' a 1 n o ś c i m ał ż e ń s t w i religij­
nego nauczania dzieci w szkołach. —  Kardynał 
wzywał dalej do zgody . jedności, oraz do wy­
trwania w walce, a w końcu uuzielił zebranym 
błogosławieństwa. Mowę tę przerywano kilka­
krotnie oklaskami, a po jej zakończeniu wzno­
szono okrzyki „Sława". Po odśpiewaniu dwócti 
jeszcze kantat uczestnicy rozeszli się.

Przesilenie w Serbii.
Belg ■*ad. J ak donoszą dzienniki, sytuacja ga­

binetu P a s i c z a jest b a i d z o  k r y t y c z n a ,  
ponieważ opozycya zamierza przeiść do naj­
gwałtowniejszej o b s t - r u k c y i  w celu prze­
szkodzenia uchwaleniu t r a k t a t ó w - h a n d l o ­
w y c h  i b u d ż e t u . 1 ;

sądowi krajowemu w  Ki drowie jako sądowi kom­
petentnemu. Izba ra ina tegoż sądu odrzuciła skai- 
gę subjydyamą jako bezpodstawną.

Z pcwcdu tych co dopiero wspomnianych zeznań 
został Desch imps de Bois-Hebert oskarżony o zbro­
dnię oszustwa, a z powodu doniesienia karnego 
i skargi snbsydyarnej tak on, jak i jego zastępca 
prawny dr Jakób Goldberg, oskarżeni są o zbrodnię 
oszczerstwa.

Taaże i drugą groźbę zaatakowania dra Dobo­
szy ńskiego w drodze publicystycznej wykonali De- 
schamps de Boiu-Hebert I dr JakóŁ Goldbcrg al­
bowiem za ich inieyatywą pojawiły się przeciw dr. 
Doboszyńskiemu skierowane artykuły w lwowskim 
tygodniku „Monitor" i w wychodzącym do nieda­
wna w Wiedniu tygodniowem piśmie „Extrapost“ .

Z tymi samymi zarzutami wystąpili obydwaj o- 
skarżeni na rozprawach, oraz w pismach do są­
du i Koła polskiego w Wiedniu wystosowanych, 
wskutek czego oskarżył ich dr Doboszyńskf o o- 
brazę czci. Z toczącą się obecnie sprawą połączono 
także skargi o obrazę czci przez Antoniego Jana 
kowskiego i Szymona Załnczkowskiego przeciw oby­
dwom oskarżonym wytoczone, a z tego samego za­
targu oskarżonych z posłem dr. Dobo3zyńskim wy­
nikłe.

wy, aby zdyskredytować go u cara. Twierdzą 
oni, że nietylko Hurko jest winnym, lecz także 
Siołypin, gdyż jako prezydent gabinetu powi- 
nien był czuwać nad dostawami dla dutknię- 
tych głodem włościan. Jako ewentualn 3go na­
stępcę Stołypina wymieniają ministra sprawie­
dliwości S z c z e g ł o w i t o w a .  Dalej krążą po­
głoski, że także stanowisko ministra spraw za- 
g anicznych Izwolskiego jest zachwiane, i to z 
powodu nowych zatargów z Japonią 1

Orgie reakcji.
Petersburg. Wczoraj odbyło się tu wieloty­

sięczne zgioinaazenie „prawdziwych ludzi ro- 
syjskicn". W  zebraniu ten? wzięło udział także 
kilku wyższych duchownych Wznoszono okrzy­
ki na cześć cara i jego rodziny i wrogie okrzy­
ki p r z e c i w  r e w o l u c y i ,  którą obwiniano o 
klęskę Kosyl. Dalej dały się słyszeć także o- 
krzyki p r z e c . w W i t t e m u  i ż y d o m.  Do- 
orowin wygłosił mowę „patryotyczną" p r z e ­
c i w  J a p o n i i ,  a znany pop Jan Kronszcaazki 
nazwał Dumę w r z o d e m ,  który grozi pono­
wiłem wyrośnięciem. Wkońcu wznoszono okrzy­
ki „precz z konstytucją“ , poczem zebrani prze­
ciągali ulicami. Spokcju nie zakłócono.

Reformy w prowincyacb nadbał­
tyckich.

Ryga. Komisya relormowa gubernij uchwaliła 
z n i e ś ć  p a t r o n a t  k o ś c i e l n y  w i ę k ­
s z y c h  w ł a ś c i c i e l i  dó br ,  a dalej posta­
nowiła zaprowadzić |wybór duchownych przez 
R a d ę  k o ś c i e l n ą ,  wybraną przez trzy ku- 
rye.

Keimye 1 aresztowania.
Tyflis. Policya wykryła w okolicznych górach 

s k ł a d  b r o n i  i znaczną liczbę bo mb .

dano mu dobra te wraz z inwentarzem na czas 
przejściowy, t. j aż do zabezpieczenia resztającej 
ceny knpua i zeznania foimaluego kontraktu, w dzier­
żawę pod tym warunkiem, że zamiast czynszu dzier­
żawnego, opłacić będzie podarki i raty amortyza- 
c jjn e  od ciążących na tych dobrach długów hipo­
tecznych, a nadtc ponosić bedzie koszta administra- 
cyi lasu. Wymienione wyżej weksle kaucyjne na
60.000 K m.ały służyć takie za kaucyę dzier­
żawną- — ----------

Descbampu de Bois-Hćbert nie mógł dotrzymać 
przyjętych zo do wiązań z tego powodu, ponieważ 
r jedne,i strony matka jego — co renże przed drem 
Doboszy oskim zataił, pozostawała pod kuratelą są­
dową, wobec czego poięka jej La resztę ceny ku­
pna nieważną była, z drugiej zaś strony utracił 
tenże wskutek egzekucyi kapitał 135.000 fr., zło­
żony dla niego w sądzie Le Havre, a nadto wy­
kryło się, że posiadłość ziemska w Petit-Ville ob­
ciążoną Dyła etyl ko dożywociem jego ojca, lecz 
także tem dalszem „graniczeniem, że w razie wcze­
śniejszej śmierci syna posiadłość napowrót do ojca 
wraca. . , . ,

Okoliczności te spowodowały', że uważając inte­
res za rozchwiany, przy stąpił dr Doboszyński do 
zrealizowania ustanowionej na tę ewentualność kau- 
cyi, a mianowicie zaskarżył wręczone mn ancepta 
wekslowe na sumę 60.000 kor. Nakazy zapłaty 
urosły w moc prawną, ponieważ przeciw nim nie 
yniesiono żadnych zarzutów.

W  międzyczasie ożenił się Deschams de Bois- 
‘ .berl i otrzymał w posagu 60.000 fr. P:zyrze- 

czeniem że na poczet ceny kupna gotówkę 50.000 
kor. zaliczy i że należyTtość od przeniesienia wła­
sności, obliczoną w przybliżeniu na 17,000 kor., 
uiści lnb zabezpieczy, uaało się W itowi Deschamps 
de Bois-Hóbert skłonić dra Doboszyńskiogo do utrzy­
mania kupna w mocy za nmówioną z samego po­
czątku cenę 408.000 kor., pod tym jednak warun­
kiem, że formalny kontrakt kupna do dnia 1 kwie­
tnia 1902 do skutku przyjdzie.

Istotnie też zawarto kontrakt kupna dnia. 10 lu­
tego 1902, a dr Doboszyński otrzymał na poczet 
ceny kupna kwotę 50.000 Koron. Przy tej sposo­
bności zwrócił dr Doboszynski W itowi Deschamps 
de Bois-Hebert połowę weksli kaucyjnych, pozostałe 
zaś weksle na 30.000 kor., względnie wydane na 
te weksle nakazy płatnicze, utrzymano w mocy za 
obopólną ugodą, gdyż dr Duboszyński miał preten- 
syfc z czasu dzierżawy.

Ponieważ Lois Hibert nie Dył w stanie ani za­
płacić ani zabezpieczyć należytosci przenośnej, po­
nieważ dalej rozchodziło się o zabezpieczenie za­
płaty pewnego już płatnego długu hipotecznego 
w sumie 70.000 koron, przeto zamieszczono w kon­
trakcie kupna waruuek, że kupno rozwiązuje się, 
gdyby kupujący zalegał w ciągu pierwszych trzech 
lat z zapłatą d w ó c h  półrocznych rat procentowych 
i  amortyzacyjnych od pożyczki bankowej, ciążącej na 
tych dobrach, dalej, że z 0Dszi.ru leśnego, wynoszą­
cego około 500 mórg, wydzielony i aż do sprzeda­
ży drzewostanu w posiadania dra Deboszyńnkiego 
pozostawiony będzie kompleks 200 mórg, a to dla 
gwarancyi, że 3um« , uzyrkana ze sprzedaży tych 
2C0 mórg lasn, obró< oną bidzie w całości na spła­
ceniu pewnego już płatnego długu hipotecznego 
w sumie 70.000 koron, ewentualnie na częściowe 
umorzenie reszty ceny kupna Aż do wydzielenia 
tych 200 mórg miał nabywca dóbr wprawdzie za- 
lząd lasu sprawować, ale miał się wstrzymać od 
■wykonywania jakichkolwiek praw posiadania.

Po zawarciu tak zakiauzuiow anego kontraktu ku­
pna wyjechał Deschamps de Bois-Hebert zaraz do 
Francy i, ażeby przy odbywających się generalnych 
wyDorach do parlamentu wyatąpić jako kandydat 
Z departamentu Drenie. Do Siemiochowa powrócił 
dopiero po wyborach (na przeszło 16 OuO głosów 
otrzymał 171 głosów), ogołocony z funduszów i po­
wierzył swe sprawy adwokatowi tarnowskiemu drowi 
Jakóbowi Goldb„rgowi, który mu przyrzekł dostar­
czyć pieniędzy na uregulowanie najpilniejszych dłu­
gów.

Odtąd rozpoczął się konflikt między "Witem 
Deschamps de Bois-Hebert a drem Doboszyńskim, a 
wszczął się z dwóch powodów: raz, że Deschamps 
de Bois - flebert, nie zważając na ograniczenia 
kontraktowe i nie dopuszczając do wydzielenia 
owych 200 mórg lasu na sprzedaż i spłatę dłu­
gu hipotecznego oraz reszty ceny knpna przezna­
czonych, las sam rąbać —  i w  wielkich par- 
tyach drzewo dla siebie sprzedawać zaczął, powtó- 
re ponieważ Deschamps de Bois-Hebert nie czy­
nił nic dla dopełnienia swoich zobow.ązań, tak, że 
obdłużenie dóbr rosło, a skutkiem tego deprecjono­
wała się hipoteka dra Doboszyńskitgo. Tenże miał 
nadto pretensye z czasu dzierżawy i dla tych pre- 
tensyj wdrożył egzekucyę mobilarną, którą dr Crold- 
berg udaremnić usiłował. Wynikł z tego długi sze­
reg procesów — zakończonych przegraną Wita 
Deschamps de Bois-Hebert.

Wobec niedotrzymania kontraktu i tylu bezpod­
stawnie mu wytoczonych procesów, ratując się od 
dalszych strat, wytoczył dr Doboszyński proces o 
rozwiązanie kontraktu kupna, co z tego powodu 
możliwem się stało, ponieważ Deschamps de Bois- 
Hebert dwóch rat bankowych nie zapłacił. W ygra­
wszy proces, odebrał w połowie marca 1903 mają­
tek, nie inaczej jednak jak drogą egzekucyi wy- 
roka.

1  zaliczonej na cenę kupna kwoty 50.000 ko­
ron pokrył dr Doboszy)' iki należytosć przenośną 
Witowi Deschamps de Bois Hebert w kwocie około
17.000 koron wymierzoną, resztę zaś zajął na za­
spokojenie tych swoich pretensyj, dla których we­
ksle kaucyjne dano były, a to przez egzekucyę na­
kazów zapłaty na podstawie ty cli weksli wydanych.

W  trakcie egzekucyi mobiliarnej napisał dr Gold- 
berg w imieniu Wita Deschamps de Bois-Hebert 
list do dra BoboszjTiskiego, w którym zagroził mu 
doniesieniom karnem o oszustwo i publicznem na­
piętnowaniem jego rzekomo oszukańczego postępo­
wania, jeżeliby tenże nie odstąpił do trzech dni od 
wdrożonych kroków egzekucyjnych. Na podstawie 
tego listu z pogróżkami wdrożono przeciw' dr. Góld- 
bergow i Alitowi Deschamps de liois-ilebert do­
chodzenia karne o wymuszenie, które jednakże po 
przesłuchaniu stron zastanowione zostało. Następnie 
wniósł rzeczywiście Deschamps de Bois-Hebert prze­
ciw dr. Doboszyńskieimi zapowiedziano mu doniesie­
nie karne o oszustwo, a gdy prokura torya państwa 
doniesienie to odrzuciła, wniósł du Izby radnej 
w Tarnowie charge subsyd.yarną.

Na twierdzenia w tej skardze zawarte przesłu­
chany został Deschamps de Bois-Hebert jako świa­
dek i na podstawie jego zeznań postanowiła Izba 
ładna sądu obwodowego W' Tarnowie wdrożyć prze­
ciwko dr, Doboszyuskk-mu dochodzenie karne. U- 
chwała ta została przed jej ukspedyowaniem przez 
sąd krajowy wyższy' w Krakowie z powodu niewła­
ściwości tainowskiego sądu obwodowego zniesioną, 
przy wy tknięciu sądowi sprzecznego z osnową aktu 
załatwienia rzeczy, a sprawa przekazaną została

— Wieczór Sienkiewiczowski. Wczoraj, w nie­
dzielę o godz. 4  po południu odbył się w auli uni­
wersytetu Jagiellońskiego, staraniem akademickiego 
Koła „Związku pomocy narodowej", uroczysty wie­
czór ku czci Henryka S i e n k i e w i c z a .  Wieczór, 
wobec bardzo licznie zebianej publiczności, rozpo­
czął się przemówieniem prof. dra Stanisława T a r ­
n o w s k i e g o ,  prezesa krak. Akademii umiejętno­
ści, który omówił zasługi Sienkiewicza w literatu­
rze. Wywiera on —  mówił prof. Tarnowski —  na 
czytającego wielki wpływ przez swe pełne życia i 
charakteru postacie, przedewszystkiem zaś przez 
swą prostotę i jasność. Nie znajdziemy u niego 
bajronizmu, sentymentalizmu, brak mu sceptycyzmu 
i chęci prorokowania, Bohaterowie jego utworów 
to żywi ludzie, a nie wcielenia ideałów, nieraz 
oryginalni, ale zawsze malowani bez pretensjonal­
ności i sztuczności. Działając barazo na czytelnika 
wdziękiem słowa, Sienkiewicz nie posługuje się 
przesadą wyrażeń, modną, nastrojową; on poprostu 
myśli, poprostu czuje i poprostu tworzy —  to też 
wielki ten pisarz jest w niełasce u tych, co wy­
ostrzywszy sobie smak na nowej literaturze, unoszą 
się i podziwiają tylko to, co dziwne, co nielogiczne, 
co nadzwyczajne, gdyż ckscentiyczność podnieca 
przytępioną ich wrażliwość. Co jasne, proste, to 
stare i oalepane, to prawie podziwiać filistrom. 
Taka płytkość umjsłu jest przykra, gorsza jednak 
znacznie jest płytkość uczucia, o której świadczą 
stawiane Sienkiewiczowi niejednokrotnie zarzuty, że 
apoteozuje szlachtę, on, który należał za młodu do 
stronnictw postępowych. Stawiający ten zarzut nie 
rozumieją widocznie, lub rozumieć nie chcą, ze Sien­
kiewicz nie pisał dla jakiejś warstwy społecznej, 
ale dla Polski, którą tak gorąco akuchał. Sienkie­
wicz jest z całej auszy i serca Polakiem i szcze­
rym katolikiem. Czy więc nie ten pairyotyzm, ta 
jego religijność są powodami niechęci ku niemu? 
Dla ausz zdrowych i prostych jest on przystępny 
i ma dla nicli urok przez swą prostotę i jędrność 
i to jest jego wpływ na społeczeństwo

Co do wpływu jego na literaturę, zawdzięczamy 
Sie ikiewiczowi wielkie ożywienie powieści. Jest 
wielu powieściopisarzy, którzy naśladują jego spo­
sób pisania otwarcie, choć nieraz nikogo naślado 
wać nie potrzebują; spotykamy jego wpływ czasom 
u Orzeszkowej, często u Konopnickiej i Tetmajera. 
Późniejsi powieściopisarce naśladują go, ale wpada­
ją w przesadę, chcąc Sienkiewicza bodaj czy nie 
przewyższyć.

Wielki wpływ wywiera 011 na wszystkich swemi 
nowelami, które niejednokrotnie poprzedzają większe 
dzieła. . W  ostatniej swej noweli „Dzw'onnik‘‘ dał 
wyraz autor swemu żalowi, że pojawiają się obecnie 
dążenia, mające na celu obudzić w Litwie niechęć 
i nienawiść do Polski.

Po przemówieniu prof. Tarnowskiego odczytał 
artysta dram. teatru miejskiego, p. Z e l w e r o ­
w i c z  najnowszą nowelę Sienkiewicza „Dzwonnik", 
w której autor przedstawia tęsknotę starego, poczci­
wego Litwina, uczestnika powstania z r. 1863, 
kochającego gorąco Polskę, osiadłego w jednem 
z miast w Królestwie Polskiem, tęsknotę za swą 
Ojczyzną, ukochaną dawną Litwą, do której jedna­
kowoż wracać nie chce, gdyż wie, że ta jego da­
wna Litwa zmieniła się bardzo, że _ poczyna ona 
walkę ze wszystkiem, co polskie, zapominając o tem, 
co od Polski otrzymała.

Następnie art. dram. teatru miejskiego p, S t a ­
n i s ł a w s k i  odczytał drugą nowelę Sienkiewicza 
p. t. „Diokles", powieść ateńaką, której przewodnią 
myślą jest, że człowiek za życia nigdy żywej, 111- 
czem nie osłonionej prawdy oglądać nie może.

Obie nowele nagrodzili słuchacze żywymi okla-_ 
skami.

Z delegacyi.
Poaczas dyskusji w austryacKiej Komisyi 

budżetowej nad kredytem okupacyjnym na po­
siedzeniu piątkowem, wspólny minister ska-bu 
B u r y a n  udzielał wyjaśnień co do rozmaitych 
kwestyj dotyczących B o ś n i .

Minister przyznał, że w kraju tym istnieje anta­
gonizm mięazy poszczcgólnemi wyznaniami. Rząd 
starał się ten złagodzić rozmai temi środkami. 
Organizacja Kościoła prawosławnego j'uż zosta­
ła przeprowadzona, organizacya vryznuniowa lu­
dności mahometańskiej jest przygotowana. Wi- 
docznem atoli jest, żo spokojną zresztą ludność 
podburzają obce wpływy, mianowicie wpływy 
z drugiej strony rzeki Dryny.

Minister wskazał na cały szeieg wieców od­
bytych w ostatnim czacie w Serbii i zaznaczył, 
że właśnie fakt, iż pewne koła w królestwie 
serbskiem nie Są zadowolone ze stosunków Bo­
śni, jest najlepszą pochwałą (?) dla tamtejszej 
austryaekiej administracyi. Minister oświadczył 
w końcu, że stworzenie krajowego ciała pra­
wodawczego w tym kraju jest rzeczywiście rze­
czą naglącą.

(Tel. „ I f  Reformy" z 10 grudnia.) 
Dostaw? dla arik.ll,

Budapeszt. Dziś przed południem odbyło się 
posiedzenie subkoimtetu ! delegacyi austryaekiej 
dla dostaw wojskowych. Zabierali głos także 
ministrowie Auersperg i Forzt. Pogłoski o rze- 
komem zachwianiu stanowiska ministra rolni­
ctwa Auersperga u t r z y m u j ą  s i ę  u p o r c z y ­
wi e.  Auersperg, jak wiadomo, był w gabinecie 
Gautscha autorem dotyczącej pgodyż

Odpowieć?ialny redautor i wydawca: 
Michał Konopiński

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale nie pocnodzą od 

redakcyi).

Przeciw tym słabościom jest tylko jeden isto­
tnie niezawodny środek, a jest nim >

i erromc bganina,
szczęśliwe, na .podstawie naukowej dokonane 
złożenie o przyjemnym smaku. Ferromanganina 
dostarcza krvri potrzebnych pierwiastków i do­
prowadza ustrój do należytego stanu; zdrowy 
wygląd i siła jest naturalnym skutkiem Dr 
Hulbauer, prakt. lekarz w Ratysbouie, wyraź: 
się o tym przetworze w następujący sposób; 
Zapisałem ferromangauinę dziewczynie, któri 
już od dłuższego czasu miała w wysokim stop­
niu anemię i silne dolegliwości żołądkowe. Daję 
temu przetwurowi pierwszeństwo przed wszy- 
stkiemi inuemi.

Ferromanganiny dostać można flaszkę za 3 K  
50 h w aptekach lub w składzie głównym Jó­
zef Tórok, apteka, Budapest, Kónigstrasse 12.

z dnia 10 grndtiia.
1 Wiedeń. Jak donosi „Bohemia", znany szef 

sekcyi H a s e n o e h r l  w ministerstwie handlu 
ma. wkiótce ustąpić. Jako przyczynę podają za­
targ w sprawie dostaw woiskowych.

Wiedeń. Wiedeńskie Towarzystwo ratunuowe 
obchodziło wczoraj 25-lecie założenia. W  uro­
czystości wzięli udział arcyks. Leopold Salwa­
tor i Reiner, kapitan gwardyi przybocznej hr. 
Beck, minister spraw wewnętrznych Bienertb 
i wiele innych wybitnych osobistości. Deputa- 
cye pokrewnych stowarzyszeń przybyły z Lip­
ska, Drezna, Berlina. Frankfurtu, Budapesztu, 
Berna i Opawy. Zjawiła się lównież deputacya 
austr. Towarzystwa Czerwonego Krzyża. Na ze­
braniu uroczystem odczytano wśród owacyj­
nych okrzyków telegram cesarza, poczem prze­
mawiał minister Bienerth. Towarzystwo otrzy­
mało liczne medale i odznaczenia.

Praga. Czeska Akademia umiejętności odbyła 
wczoraj doroczne posiedzenie.

Paryż. Członek akademii, B r u n e t i e r e ,  wy­
dawca „Revue ,des dpuy m<Aides“, zmarł dzi­
siaj. „

Mściwość Prusaków.
Eerlin. Z Gdańska telegrafują, że w tamtej­

szym obwodzie regencyjnym strajk szkolny mi­
mo energicznych środków zaradczych wciąż się 
wzmaga. Pańsiwowy zarząd leśny wypowiedział 
pracę wszystkim robotnikom polskim, których 
dzieci biorą ud’ ial w strajku, nadto odebrał im 
wszelkie bonifikacye. Podobne kary spotkały 
wszystkich innych robotników i funkcyon&ryu- 
szów, zależnych oa rządu

Z ftad> paustwa.
Wiedeń. N a s t ę p n e  p o s i e d z e n i e  I z b y  

p o s ł ó w  z w o ł a n e  m z o s t a ł o  na dzień 17 
b. m. godz. 3 po południu. Na porządku dzien­
nym tego posiedzenia znajduje się: 1) Pierwsze 
czytanie prowizoryum budżetowego, 2) Sprawo­
zdanie komisyi budżetowej o wnioskach posłów 
Pommera i tow., Pantouczka i Breitera i tow. 
w sprawie personalu kancelaryjnego, 3) Spra­
wozdanie komisyi przemysłowej o przedłożeniu 
rządowem w sprawie opilstwa.

Wiedeń, Rząd, jak słychać, zamierza już ua 
jednem z najbliższych posiedzeń Izby poselskiej 
R a d y  państwa wnieść projekt, dotyczący polep­
szenia bytu urzędników

Reforma wyborcza w izbie pauow.
Wiedeń. Dziś rozpoczęła obrady specyalna 

komisya I z b y  p a n ó w  d l a  r e f o r m y  w y ­
b o r c z e j .  Przea rozpoczęciem posiedzenia od­
było się zebranie mężów zaufania wszystkich 
trzech grup Izby. Na zebraniu tem zgodzono

K u p u jc ie !

l y a w d z i w eJedynie Ąrnmm ^ Trejkauną

Fortepiany i pianina
z pierwszorzędnych fabryk sprzedaje i wypoży 
cza za gotówkę i na spłaty najtaniej

Zr Raba.
5164 6 12 Ulica sw Jana. L 13,

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, ro grudnia. Zamknięcie giełdy o g. 3 m.

Stanowisko Stołypina zdaje się być zach wia­
nem. Przypuszczenie to nie jest nowpm. Wypo­
wiadano je jeszcze wówczas, • kiedy finansowa 
misya Izwolskiego zagranicą pozostała bez re­
zultatów. Zarzucono wówczas Stołypinowi, że nie 
umiał obudzić w Europie zaufania do swojej po­
lityki pacyfikacyjnej. Obecnie po aferze ‘‘Hur­
ko— Lidwal" przypuszczenie to nabrało jeszcze 
większego prawdopodobieństwa, nie dlatego o- 
czywiście, aby najwyższa biurokracya zbyt tra­
gicznie traktowała tego rodzaju „omyłki", jak 
ta, która przytrafiła się Hurce, ale dlatego, że 
afera ta może doskonale posłużyć do honorowe­
go zamaskowania prawdziwej przyczyny ewen­
tualnego ustąpienia Stołypina, a mianowicie fak­
tu, że mimo całą represję i teror, jakie w cią­
gu rządu swojego rozwinął, nie zdołał on za­
bezpieczyć w przyszłej Dumie większości rządo 
wej, tak, że dziś rząd stoi przed przyszłą Dumą 
z taką samą nieznajomością jej charakteru, jak 
to było z rządem Wittego i Durnowa wobec 
Dumy poprzedniej.

(Tel. „N. Ref." z 10 grudnia).

Pogłoski o przesilenia.
Petersburg. Audyencya Wittego w Carskiem 

Siole daje ciągle jeszcze powód do licznych po­
głosek o bliskiem jakoby przesileniu gabinetu. 
Dziennik „Riecz" donosi, że audyencya ta mia­
ła związek ze sprawą Hurki i Lidwala. Prze­
ciwnicy Stołypina korzystają obecnie z tej spra­

Ccnnik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie.

z 10 grudnia (godz. 1 w południe.)
I. Waluty. płacą, żądają

Rul>lc panierowe  253 — 253 —
Marki n iem iecie ...........................................  117 25 l i ?  75
Franki p a p ie ro w e .......................................  35 20 35 70
Dwudziestofrankówki w złocie................. 10 08 10 16

II. Listy zastawne
4•/„ Listy zastawne prem. Banan hipot. 110 — 111 —
4‘ /,0/„ Listy zastawne Bauku hipot. . 100 50 101 50
4°/. „ „ „ „ .  . . 57 25 98 2u

L i m  W I R  K O W A L S K I Poleca z e g a r y , zesarh E , InrtzikS i w s z e lk ie  fe iś iłe ry e ,
C en y  n is s ie . Przy;muje reperacje.

Kraków, Sukiennice 1S(
od nlicy Szewskiej.



i N O >V A  R E F O R  M  A. W torek 11 (i rudni, 190(1.

Wina węgierskie
2 pipr»««iij reki doskonałe czyste.

Wina francuskie 
Mafleyra i Malaga !£ £ '*  $

deł sprowadzane, oraz ''kiery zagraniczne 
w magazynie '  4707 1 2 O

O T U S Z A  O a O s S £ t i O
w Krakowie, Rynek gł. 34,

podaje niniejszem do wiadomości, że od 
dnia 1 stycznia 1907 płaci od wszyst­
kich bez wyjątku wkładek 4°/, od sia. 
Natomiast będzie pobierała: od rat hi­
potecznych oraz komunalnych z termi­
nem od i  stycznia 1907. oraz od poży­
czek hipotecznych i komunalnych po 
dnia 1 stycznia 1907 wypłacanych —  
procent po 50/0. od eskontu weksli od 
dnia 1 stycznia 1907 po 6°/a. od zali­
czek na zastaw walorów po 5«/, —  
wreszcie od pożyczek w Zakiaazie za­
stawniczym po ?*/«• Podatek rentowy 
za dochód od wkładek opłaca Kasa 

oszczędności z własnych iunanszów.
5316 3 3

UCiflŹLIWA

m
b i u r o w a  

bez 
pomocy

AmarykaiisMej maszyny 
do rachowania „Omega"
na której można wykonać ba rd zo  u y b k u  
m e ch a n iczn ie  wszelkie działania rachunkowe. 
,asoto: d o d a w a n ie , '  o d e jm o w a n ie , m u .» 
cen ie , d z ie len ie , p o tę g o w a n ie , p i«u w a s .- 

k o w a n ic  I t  d. . 52o7 4 o 
Niezbędna dla wszystkich i w-sŁęiUk. którzy 
mają jakąkolwiek styczność z rac”hank„mL — 
Z powodu przystępnej ceny. każdy może takową 
zaprowadzić u siebie bez wielkich kosztów. — 

AVvjndam iKrmo ilustrowani’ prospekt

SSOwSEI, Kraków, 
F elicyan eu  17.

fort.
IPTBKA
Graleu)suic.do

w K rak ow ie , ul. S zczep a ń sk a  1.
poleca następująco iwroby własne:

J o i i r r "  PiguiKi P r z e c z y s z M i f
wolne są od vk ud'iik<Vw drastycznych, działają 
łagodnie przecz,.--/orująco. nic sprawiają -ża­

dnych bólów Pudełko 30 sztuk HO hal.
D O tfÓ Ó O n  * w j,-mieniły środes di
r t l 1 ■ IjK lI konserwowania włosów, usuwa łu 
pież i swąd z gk>wy wzmacnia cebulki wtrwowft 

i zapobiega wypadaniu.
C en a  [ta k o n n  k o r o n  2 i k o r o n  4 .

„Juhrtr Kali thloricum pa;t«
do zębów, wybiela zęby. desintakcjnunie i kon- 

serwułe jamę ustną. .Tuba HO hal.

jonra" Antgseptyczna moda
d o  u s t .

inz&otuiia woda do utrzymywania zdrowych zę­
bów i do płukania ust. — Flakon koron 1 20.

.Junta" (Data tleatoformolowa
wyśmienity środek przy katarach nosa. 

Fudełko 40 hal.
W jsrłk i na prowineye uskutecznia się od­

wrotnie. r 1899 8 50

'

O & T A Z E Ż E r fIE  1
r * -* - t -» •

W obec faktu, ze tu i ówazie podrabiają w y m ia n y  przezemme przez długie lata

w ?

Pension Nouyelie
Kra.rów, ^aoisze 5, U pięti o.

poieca pokoje umeblowane do wynaję­
cia z ufrzymahiem lub bez, na doby 
i miesiące po cenach przysiępnych.

cr-t

stai szy wiekiem żypełnie uzdolniony 
znajdzie umieszczenie. 

Wiadomość -w Administracj i „N  
Reform y ‘ pod 3198 . suss 4 4

m mimm
Garnitur mahoń, z biuu :am: bogutó kuściu in­
krustowany Biurko liahan. z branżami, I  nst.a 
i stoliki malion. z bronzami. Sekretarze mahoń, 
i orzech, 'bogato lukrnstor.ane, Biblioteka z bron­
iami (oryginatl) bogato mkra .tow.. Szaty infe.u- 
i.tówane. Eywnny perskie oraz wiele innych 
okazów antycznych, jakutei i mebli zwykłych.

L E O P O L D Y N A  M A C H O W S K A
Kraków, ul. Szewska Nr 5, I. p.

3723 46 O

H M  p a s e r  s a f a s e p ł y c z n y
dia iiiemottiąi i dzieci

' I A "
naśladując łu d z ą c  formą -pudełka i koloiy  opakowania, zwracam  uwagą im aarejestiowany znak

ochronny, etykietą i  opakowanie mego wyrobu,

H A Y A  P l ) » E K  A N T Y S E P ł T U Ł n Y
Sprzedajw się tylko w oryginalnych pudełkach po 70 ha! wedle um ieszczonego t »  wzur.,.

P u d e r  s a r z e d a w a n y  w  p a k i e t a c h ,  w o r e c z k a c h  l u b  n a  w a g ę  j e s t  b e z ­
w a r u n k o w o  F a l s y f i k a t e m .

H A Y A  M Y D Ł O  d la  M E M O W L Ą T  i  © M E C Ł
niezrównane i nieznędne dia hygieny dzieci. Kawałek 70 hal. 

D o  n a b y c i a  w e  w s z y s t k i c h  a p t e k a c h  1 d r ó g  u  e r y  a c h .* r 4
S l k Ł A D  W Y S Y Ł K O W Y :  aafió to A

S. HAY, aptekarz, c. k. dostawca nadworny.

4933 6 10

X
a

*

% w
GbM3$C(.

J L

m
«

tP eristen aeS
institutnee diplomee donnę des lecons 

de franęais et conrersątion. 
i ’ Ru o Karmelicka 37. lei etage, de 

2 5 heures. * 4963 8 to
. . * t i y i * _■ «
IłSS/hll j (-st fortepian Gruu 
jjuŁlIl da w dobrym sta­

nie nie drogo do nabycia. Grodzka 4J 
II p. na lewo, godziny oglądania od 12 
do 1 w południe, od 3— 4 po południu. 

5834 2 3

Asplrmt farnsicsi
w ii-gim  roku-'praktyk' puszukuje pessanj przy 
aptece. — Zgłoszenie pod adresem: n . a ., Kra­
ków, Basztowa 1. 15, parter na ley o ,. 5312 3 3

I m I - j m  w y sz y n k ow o  śniaaaitw o-
l l l l u  j  r / y  dobrze prosperujący, przy 
ruchliwej ulicy do sprzedania.

Zgłoszenia, N. K. poste restante K ra­
k ów . 5311 4 6

m m  t

rrws -.i -z 9. 1 aryru inb ,lj ais san; ■ ..

E M A  B Y B N A
w Krakowie, na Małym Rynku,

poleca prócz wszelkiego rodzaju ryto morskich I rzecznych 
śwież}cli. wętlzonyih i marynowanych:

K 12- 

K 16’ — v 

K 24

K 28 —

K a u i o r  jesiotrowy, beczkowy a gruboziarnisty, w pu.-zeczkach po K  170, 3 —,
6 — i za «/, kg, . . .  ............................................................................................ ....

K a w i o r  jesiotrowy, „zyp.,wv najieps.ę jasny gruby i mało solony, w puszeczkach
po Iv 2 —. 4 —. 8 — i za */, k g ................................................................................

K am  lo r ' białnży. gruooz.arnisty. jisny  i bardzo lekko solony, w pnszeczkich po
K 3’— . 6-—. 12-— 1 za % l ą ..............................................................................   .

K a u f o r  carstci białuzy. najprzedniejszy, w puszeczkach po K 3-—, 7 —, 14-— ,
i za 'g  kg.  ......................... . . . » ..................................................................

S e r  L ite w  s k i  p r a w  d z iw y  , bardzo delikatny, w kulach po 2 '/, kg i na części, za kg. iv - .V2u
IW aion ew y gotowe przewybume w słoikarli po 1’60 i  ................................. K 3- ■—j
P a s t y  a n g ł e i s k l e  arrginałne, w i .znych smakach jako przypTaw? do masła, 

a w ięc: rakowa homarowa, łososiowa, sardelowa wolowa i z dziczyzny w pu-
szeczkach po . . w.......................................................................................................17 1'—I

S y g l  r o s y j s k i e  wędzone w sztukach około '/,  kg- za kg K 6 —’
Sielawki rosyjskie. Biklingi. Fzpfoty W ogOrr. i Łosoś rzeczny wędzony.
Sardynki, Makrele i Tuńczyk w oliwie Homary. Łosoś marynowany w wielkim wyborze.

- .a w pierwszej jakości. 5206 8 ’4
S z c z e g ó ł o w e  c e n n i k i  n a  2 a ,d a n ic  f r a n k o  1 g c a t l s .

i 7 42 0

l i  a rdz o iciclka ilość 
otilb p~ ‘epzzyla stroje zdrewie 

« takowi utrzymuje przez używanie

r f t G U U K  r t t t C Z T S Z C U J t C T C K '
0 -  C*U VIN ’ A

Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- 
* m w m y, iatwy do użycia, Czyszcząc krew, uaje się ; 
j zastusować prawie we wszystkich cboroŁai h chro­
nicznych jakoto 7 liszaje, reumatyzmy, przestarzałe 

i katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet,
, gruczoły, osłaDieme nerwów, brak apetytu, w 

wszelkicłi zapaleniach, mdłościach, ansn..., złam 
Strawieniu i pottolnem tunkryonowaniu żołądka.,

r i O  U L B i  CJ  TfYlN tą  do nabyta  we 
at^ytikich tBifktzycł aptekach, światu,

^  U) r ARY żer :
Faubourg Saint-Denis, 147

BIURO i ZAKŁAD ELEKTROTECHNICZNA

ELEKTROlNZYNIERA T. KLECZEWSKiEGO
Kraków, ui Jagieilorska L 9 4559 fi H

przyjmuje wkładki na lachunek bieżący, jiocząwszy od 100 koi. i opłaca 
od złożonych pieniędzy 5°/0 z półrocznem oprocentowaniem.

Z rachunku bieżącego wypłaca:
za 8-dniowem wypowiedzeniem do 1000 K  
w 14 .. ‘ V  3000

30 „ l  B ÓOOO ..
• 3 iffl „ : „  „  1 0 0 0 0  T

i wyżej ' i.
Ucz poprzedniego wyponnetizeiiia Bank nic iryptaca żadnej gotówki. 
Podatek rentowy Bank ojiłaca z własiąyeli funduszów.
Dia oszczędzania kosztów pocztowych dostarcza Bank na żądanie cze­

ków P iczfowej Kasy Oszczędności.
s n ą  3 3 D y r e k c y a .

4t t/ o

uprawniona

F I L I A
c. k. upn. galic. akcyj.

pod firma

K. HZACI f CHMBRSffl (d KIAKOOIIE
p r z j  u l .  ś w .  G e r t r u d y  p u d  N r .  4

wyrobią pod kontrola komisji Przemysłowej Tow. Lek. Kral: pojecono prze.: toż T,,w.

wuciy mi n e r a ln e  szinezite
odpowi«(d*łjace składem .'bemic/.iiT.n wodoru: BlLJŃSKlK.t, GESSHPBŁKBSKIKS. 6Li^ 

'l'EHskiK,T, VTCHY, K ARYEK B AI )Z K l E.l, II OH U CUG, K1SS1KOKN, tudzież

specyśilree lecznicze j 3715113 o
juk: litową, bromową, jodową, żelazista. kwaśną, oraz w o d y  i o r . /n h M ' n o r m a l n e  

z przepisu P r o L  J a u o r s k i o g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie franco.

N O W O J O R S K A  K E R M A N I A
TOWARZYSTWO ASEKURACYJNE NA ŻYCIE,

■ Generalna Liyrekeya dla Kurop, Berlm V. 64. Behrenstrasse 8, we własnym domu.
: Goneralna Beprczlntacya dla Auntryl Wiedeń I., Stuoenring 18 we wiasnym doinu.

stan ubezpieczeń z końcem roku 1904 . . . . . . .
stan czynny według bilansu z końcom roku 1HIM 
Dochód za premie asekuracyjne i odsetki w r 1904
Yadwyy.ka z obrotu r o c z n e g o .................................
Rezerwy z poprzednich lat dla udziału w zysku

Iv 514.8IM 947 - -  
„ 168.585.182’—' 

28.756.299-- . 
„ 2.410-996 - .
„ , 11.625.632- 

14 0064128'—.

id i t n M e
kupuje i sprzedaje pod nap:orzysuiń‘ |- 
szyjm w aru n kam i wszelKie papiery 

wartościowe, wydaje

iipMeniowaiił' flsysntftiirKmm.,
lirzyjmiije 4»i 28 24 

wktadki na książeczki racii. i»k%c., 
jirzjjmnje oeoozyty w?r-Łosciowe do
przechowania, udziela Z3'iczki na pa­
piery wartościowe i uskutecznia zle­
cenia na zakupno lub sprzedttz efe- 
któiY mi giełdach lo ajo-tt ycli i za- 

granicznycli '

7 g p 7 9 f j  pas.-ekih . Kramskiego w Jezierza- 
9  iach k Czortkowr wysyła w pie- 

eiukilowycli blaszankacb wszystko opłatnie 
prawdziwy l.pcowy miod w cc.iic 6 K 50 h, 
a wyborny miód lipcowy w nenio 7 K Wy syła 
róiMiicż miody pitne,-odszczogólnione na kliku 
wy stawach, p. to stołowy, kasztelański. 1 ró!e- 

“  ski i miodyi pitne owocowe, jak Oorówcżak, 
Maliniak, Derentak. W iśm ik; lYinogroniaz,
Ożyniok i t d. w pięciokilowych olaszankacn 
wszystko opłatnie w cenath od 6 K 40 li do 
fi Ii KO h Oenuiki na żądanie 'franko.

4681 18 2v)‘

Eisiły sferig ri
tło języka niemieckiego płsz^ęy na ma­
szynie umiejący samodzielnie załatwiai 
koicsjiondencyę jiolską, znajdzie natych­
miast .umieszczenie a firmy W  .SrKOR­
SKI JŁ -T. SI-HDOS-I ED w Krośnie, 
dokąd szczegółotye ot*errj :  nadsyłać 

należy. śaai 2 i

przeprowadza wszelkie mtalacje wchodzące wr zakres elektrotechniki. Proje­
ktuje i buduje elektrownie ala .miast, grupy wsi i zdrojowisk. Zaprowadza siłę 
♦dekiryczną do gospodarstw rolnych. Przeprowadza instalarye swatła elek­
trycznego we wszystkich miastach, gdzie są już centrale, ,akoteż dostarcza 
tamże w arodze w'ynajmu f l \ o w o ś ć )  wszelkiego materyału do światła elektr.

Prospekta i kosztoiysy aezpiamit — Własne składy . warsztaty.!

Stosowne poiiatki gwiazdkowe dla mvw
Laterna magica Tanie maszyny parowe 

Jo ogrze­
wania spi­
rytusem, 

stojące, z 
cylindro­

wym wen­
tylem bez- 

pieczeń- 
8tw«. św: ■ 
stawtąi * 
rową, o-

ty, iren. do nalewanife «>dy, wysoa^sc 2-1 cm., 
uażkawite z lampą „pirytusową, w pudel nu za­
pakowane K. 1-50. Takaoama m uzyt a większa, 

około 34 cm. szeroka. S.2*8O 
Laterna na ica czarno lakierowana z niklowym 
obiektywem i trzema optycznemi soczewkami, 

lampą naftową, całkowita z 12 obrazami 
20 cm wysoka K. 3'50 

takasaŁa 24 „ „ 5 —
28 „ „ 8‘ -
B*. » •* » ‘ 2 ~

Do nabyciu, wprost przez,
R A N N SA  KONSADA, I- szą 'abrykę zegarów 

w Briix Nr 1003 (Czechy).
Bogato ilnstr cenniki z pri«zło lOoO odbitek 

wysyła się na żądanie za darmo opłacone.
4!93 9 10

Przeprawa pasażerów do ' 4034 m 104

Kanady 1 Argentyny
Żądać •policzenia. Korespondentka wystarczy.

F A L C E  Ł C O M R
HAMBURG. RABOISEN 30. n. r.

Korespondencya we wszystkich językach. ,

; 'SZCZEGÓLNE KORZYŚCI jakie daji- Nowojur&ka Gfeimania swoim ubi-zpiei/.oinm są: 
1) żc udziela pierwszej dywidendy już po dwu latach ud wystawienia policy:
2 żepolice |x 6 latach od wystawienia sa. o tyło-nie/afczepialne. żu zachowują swą ważność 

nawet, gdvbv -niicn' ufiezpieczonego nasląpiła wskutek samobójstwa lub pojedynku, ■
3) że ponosi ryzyko ubezpii czenia na wypauek wojny, pbw|da%ych pod broń bez nodwyższenia 

premii:
4) żc dozwolone są podróże i pobyt w całej Europie i północnej '.meryce licz osobnej premii.

OENERALNA AUENCYA OLA GALICY 1 ZACHGP”rIEJ:

w  m m n  t w  UŁicy m a  5. a n u  gleizmanu,
■Towarzystwo nawiąże chętnie stosnrrki z osobami, nada.ącemi sie do akw>vc\i ubezpieczeń na 

życie, udzicla.iąc fvmże korzystnych -w arunków. 3321 18 26

€. k. austr. koleje państwowe.
W f ciąg % r c sM a iii; ja^dy

v  a i n c j g o  o d  1 p a ź d z i e r n i k a  1 9 0 6  r .  (czas śroak. ourop.)
Odcbodz- z Krakowa

4.30 rano (oson.) do Oświęc.ima.
6.4.3 r. (posp) dc Lwów? i Podwotoczysk (połą­

czenie do Stróż, Jasła Chyrowa. Stryju,'
Stanisławowa, Husiatyna, Sokala, Kopy 
czyuieo i ( zerniowiecj.

6.10 r. yjsob.) do Lwowa i Podwotoczysk (po­
łączenie do Stanisławowa, Stryja. ,>ad 
brzezia. Rawy ruskiej).

8.30 r. (miesz.) do Wieliczki.

Lwowa i Husiatyna.
11.00 r. \okob.) do Lwowa. Stanisławowa, Jasła. 

Stróż Sokala. Stryja Ropyczynier. ( irzy- 
niatowa.

1.15 r. (osob.) do Oświęc.ima
1.30 pop. (mieszą do Wieliczki.
I.45 pop. (o‘ ob.) do Mogiły i Kocmyrzowa.
2.49 pop. (bh-stawiczny) do Lwowa z połą­

czeniami do wszystkich odnóg t.
3.15 pop. (osob.) do Słotwiny.
0.15 wiecz, (osob,) do Tarnowa Stróż, bowego 

Sącza
7.40 wiecz. (mięs?) do Wieliczki.
8.00 wiecz (osob.) do Snchy, Zwardonia, Ży­

wca. Zakopanego. Uoriic, Zagórza i Prze­
myśla ' o

£.05 wiecz. (osob.) dc Kocmyrzowa
8.38 wiecz. (eypress) do' Lwowa, łoza u Bu­

karesztu Konstancji i Konstantynopola
9.00 wiecz. (osob.) do Lwowa i Podwotoczysk

10.55 wiecz. (osob.) do Lwowa. Podwotoczysk,
Nadbrzezia, Sokala, Stanisławowa, Bro­
dów, Nowego Sącza, Wieliczki

II.50 w nocy (osob.) do Suchy, Zakopanego 
i Nowego Sącza.

4.42

6.07

6.50

7.40 
7.45 
8.10 
6.4-5t I T *

10.35
11.35 

1.05 
1.30

2.24
4.40

6.25

7.10
9.12
9.38

10.45
11,00

Przychodzą do brakow i.
rano (osob.) ze Lwowa, Podwotoczysk, 
Brodów , lckan, Czerń łowiec, Jasła, t hy- 
rowa. ■ !
r. (osob.) z Przemyśla i innych miast 
przez Suche.
t. (oxpress; z lckan, Lwowa, Bukare­
sztu i t, d. 1 
r. (mfiesz.) z Wieliczki, 
r. (osob.) z Kocmyrzowa i Mogiły 
r. (osob j. z Oświęcinia. 
r.. (osob.) z Podwotoczysk. Lwowa Yo- 
wego Sącza.
u-, (miesz.) z Oświęcima do Podgórza,
r. (miesz.) z Wieliczki.
pop. (osob.) z Kocmyrzowa ‘ Mogiły. ;
pup. (osob.) z Borków wielkich, Lwowa,
Nadbrzezia. Sącza. Jasła.
pop. (błyskawiczny) ze Lwowa.
pop. (osob.) z Husiatyna i innycl miast
na linii transwersalnej prze;. Suche.
wiecz (osob.) ze I.wowat łPodycołoczysk
(połączenie ad T arnoorzega. Zagórza. Ja
słu i Budapesztu).
wiecz. (osob.) z Kocmyrzowa.
wiecz. (osob.) z Oświęcima i Alwerni.
wiecz. iposp) z rodwoioczysk. Lwowa,-
lckan, Tarnobrzega. Nadbrzezia. N, Sącza.
wiecz. (osob ) z Rzeszowa i Jasła.
w nocy (osob.) z N. "Sącza i Zakopanego.

Rozkłady jazdy w formacie kieszmukowym są 
do nabycie pu cenie .30 hal. na stacyach ;. k 
Kolei państw., u konduktorów jakotóż w Kra­
kowie w biurze spedyoyinem Bujnnskrcgo, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Muu- 
ri/.iego, w handlu Fischera (linia A —11) iw  han­
dlu Porębskiego i Zimlori

mmm  ®fô ec!tv
Oliwni^ flt.loni Sciiuiiz

K r a k ó w ,  u L  S z e w s k a .  1 S
poleca .swe dobre i naturalne

S Ipb oedenfiurgsKie
białe po: 50. 65. 75 ct. i 1 złr. butelka 
czerwone po '55. C5 ct i 1 złr. butelka

Na ś w ię ta
w litrach po 60, 7» i 845 ct 

5'162 6 7

Demy i prcilR no smwfonia:
W K ra k o w ie : Kamienica 2 pmtr. przy dl. 

Batorego 20. -dochód nCiło 64/c. z ogródkiem 
owoce m-kwiatowym — 1’arcela przy ul Mio­
dowej 1. 22. o powierz, cir. 260 Su/.ni kwailr 
z domem jeunopiętr. starym wolny 18 IWt od 
podatku. — Parcela przy ul, Miodowej 1. 24. 
o powierz. 300 sążni kwmlr. — Obie parcele 
narożne, słoneczne 

V  Podgórzu: Kamienica l piętrowa ze m 
terynami przy ul. Krzemionki'. 18 za 25.0u0K, 
dług lup. Kasy pow. oszczęd. 10.000 K do­
chód netto- 6l/ ,u/o ' '

W D ę b n & a cn : K am ien ica  1 piętrowa z o- 
gródkienrprzy ul. Ogrodowęj i. I t '  za 20.000 
K. dług lup. 10.000 K. dochód iióUo'7“ /,.

W K ro w o d rzy  M u r,: K o m  1 piętrowy I 159 
z ogrodem nwocowo-kwiatowyn:. tuż prz; ro­
gatce u ■ Długiej za 38.000 L - dług Kasy 
•oszczęd.-SO.OOli lv, dochód-jiętto 
tYiadomość’' Kraków. Batorego 20. parł or.— 

Pośrednictwo wyłączone. 5t21 1" 1"

ZA D&KMO
— hyc ni? może. ale za bezcen-sprzedaje — 
& LAHN, Kraków, ulica TlorvaAska 31.

Dosiawc? Związku e k. urzędników państw, 
zegarek niki, z napisem system Roskopf Pa- 
teiit z pięknym łańcuszkiem złr. 1 Tu. zega­
rek czarny złr. 2 —, zegarek srebrny « 'Stern 
Itoskopf Patent złr 4  —. zegarek rłoosty 
s- stem Roskopf ratent. złr. ,o-.30. Budzik srąg. 
cacy w nocy złr. 1 50 Zegarek złoty *‘ r. 9-— 
Ł-ińcuszki srebrne od złr. -1'—• '"'arancys 
4-lctnia. Wrazić niespodobanu. się. wym.eu air. 
bez trudności na imę p rze  o iot domówienia 
z prowincy5 usfcuteozuiam idwroino, pocztą — 
Bogato ihiśtiwana cenniki Wysyłam ilormd 

i opłatnie. 5160 3 0



D la- P a t !
Opacki 1 wkładki menstruacyjne różnych 
systemów, pasy brzuszne, kompletne wy­
prawy dla położnic (sprzeuaż wyłączna!). 

Wysyłka na prowincję odwrotnie.
Wkład Apteczny Mag larm.

JADWIGI KLErfEMiEWICZOulEJ
w Krakowie, Karmelicka 15.

5Ł6i 116 O

Poksj t o s M i
umeblowany i z obsługa zaraz do wyna­
jęcia. TU. Tai łowska 10 (parter). 538C i a

sfinchacz
p lit haiki wy Aria, a bockn.j maszyn p„sznknje 

posady we fabryce.
Zgłsenia pad „ łn z j ' i f i t ‘ r u  pizyjmuje AA* 

miiristracyj nK Reformy11 ■ 371 1 2

N a  S u l g t a ! N a  Ś n i ę t a !

cmmaMA
l. rtulewsKi&so I Spólbl

bL A a n u M r  7, -  goier*
Strucle puste, nadziewane masą. makiem 
i konfiturami. Torty i inne ciasta. Cu­
krowe ozdoby na arzewso. Masa migua 
łowa, orzechowa i mak tarty W  osta­
tnich dniach przedświątecznych wielki 

wybór gotowych strucli i ciast.
6380 1 2

wtorek 11 órnuma iyuo. N O W A  R E F O R M A . Nr. 281

Kksgister Samacyi
z pięcioleciem przyjmuje zastępstwa. 
Zgłoszenia S K, post rest. Kiaków za 
okaz. kwna inserat. 6379 i  3

Agronom
biegły w języku niemieckim, obeznan- r go- 
i Ml nią z długoletnią praktyką, thlabneidi 
nWiadectwami 6z.uk posady zam. Wiadomość: 
E . K . postr restante, Chrzanów 6367 1 2

P  7  i / c  7 o r l i  transport świetnych 
r i t y i i ^ C U ' 1  Sl0łowych a tanich
j a o i e k  węgierskich w roznycn ga­
tunkach, ul. św Jaria 12 5368 l 7

mh i (Dino!
Czerwone lub biait, przyjumne, iiardzc smaczne, 
a poręczeniem nataialne ezyute, opłatnie do 
każdej poczty 4 '/. litra, a mianowicie ■ 1906 r. 
dr. 1 70. z 1905 r. zlr. l -80. z 1902 r. złr. 195. 

t  1889 r. przednie zlr. 4 90 wysyła Ł. Altnen 
V e t »  a  Ni 8, Węgry. 538« 110

Znakomita,

s r a

Znacznie poiflfetans i itezu n ti PALIWA
POD Fffl-M

połeea obok znanej ze swej donorowej jakości kawy palonej i surowej, również 
W ina w^glertłbie,. ansitryaebie i za g ra n iczn e , 

W ód k i, K on ia k i, L ik iery , 
f c  w «ry  k o lo n ia ln e  1 de lik a tesy .

Ręcząc ta tuwaiy przedniej jakości i ceny nadzwycza; n ^ k k , pokca Się ła­
skawym względom Szanownej P . T. Publiczność..

% poważaniem

Palarnia Kawy
pod firmą ~ .

% g S e S 2 £ f t .

- S O O C  E G R f t M  N A G R O D Y
DLA miEAiAdĄC VCH ZAKOSTU 1 ŁYSYCH.

Porosi urody i włosów na głowie isto„nle w 3 dniae\ wywuuje prawdziwie i r t  
Ik l „Balza.n Moś*1. Sta.zy i młodzi, mężczyźni i kobiety, ożywają tylkj „B al- 
wauu Muu11 dc w-wołani a poT 0*1.1 01 ody brwi i włosów jest bo w im aow 'euzicr , 
i zeczą, że , B auam  n o s -  |esi i«e ; ut _  j n u u n  no .oozesn e j w iedzy, k w  
»y  w przeciągu 8 do 14 dni prz« , d.lałanie na cebulki włosów w ten spc t na 
Sit wpływa, że włosy zaraz “aczynają róść. Ręcz;, eię, że środek ter nie jpst szkodliwy. 

Jeżeli to nie jest prawdą, 1 yptacimy
5uu0 KORON GOlOWK/ł

Itaideata ^ałot ąscazu, łysemu, lał. iraakie w i»« ■saiącen.a, kterj Bal* 
samu Mos przez azesd tygo«l*M a: ywał bezskutecznie.

ki w aga : Jesteśmy jedyną firma, która łaje tego r idzaju poręczenie. Lekar­
skie opisy i poleceni 1. Przed naśladoT-iiiciwaini ostrzega się usilnie.

W sprawie prób z PańsKn, rBalsamem Mos" mogę łanom donieść, że z tego 
balsamu jestem zupełnie zadowolony. Już po ośruin dnioch  pojawił się wyraźny 
porcst włosów, a chociaż włosy były jasr e i miękkie, były one przecież bardzo mo­
cne Po dwóch tygodniach przybrała biodn powoli pierwotną barwę i dopif ro wten­
czas ujawniło się nadzwyczaj korzystne działanie Pańskiego balsamu. Dziękując, 
łącze dla WP. wyrazy poważania Dr Trcrg, Kopenhaga.

Ja, podpisana, mogę poleeić każdemt prawdziwj duński Balsam Mos, jako 
niezawodn., środek do wywołanie porostu now_,ch włosów. Przez dłu,,1 cza- wypa­
dały mi włobj porządnie tak, że pojawiły się e-Je miejsca poznawione włosów Gdy 
atol. ożywałam przez trz; tygodnie Balsamu Mus, poczęły włosy róść na nowi gęste 
i bujne M, C. Andersen, Ny Vestergade 6, Kopenhaga.

Paczka Balsamu Mos 5 złr, Opakow. dyskr. Po otrzymaniu należy tości lub aa aaliczką. Pisaf do najwięiiitegO w Świecie ObObllwegC hpndlu

Szczury — Myszy
doszczętióe a ytęp ić  można jedynie 

pigułsam j

„FUCHSO L“

Prospekty i świadectwa proszę ua.-mo 
i opia tnie żądać z Chemicznego Labo 

ratoryum , , f  u c n s o i “ .  e
HEIM 1 S p ó łk a , K rak ów ,

R y n e k  g łó w n y  Ł . 3 7 .

z w i w ?
w s z ę d z i e

w Kraju 
do nabycia

w K r a k o w i  e. 
Rok założenia 1b53. 44% 23 o

76 inorsdbi rocznych poroh
przeważnie sosn ow ych  do sprzedania 
w ao brach Zdziechowice położonych w 
gub Lubelskiej Drży granicy galicyjskiej, 
18 kilometr, od stacyi Zfcydniów, 10 ou 
Sanu. Szczegóły w Hotelu Polera Nr 52 
pomiędzy goJz 4— 7 po poł do Ania 8 
grudnia, później w Zarządzie Dóbr Zdzle- 
Chow ice poczta Z a u likó w  '-347 2 8

Batorego 25, 1 p.
na prawo jest do wynajęcia wielki, sło­
neczny poKÓj z calem utrzymaniem. —  
Kuchnia zdrowa . smaczna. 5321 3 3

Sprzedam bardzo tanio fabry kę kon- 
sumcyjnego, pokupnego artykułu, da­
jącego znaczne zyski ewentualnie 
przyjoię zaraz spólnika, któryby je­
dnak fabrykę musiał prowadzić.

Potrzebna gotówka 1 0 — 12.000  
koron Ł o c z h o ,  a p t e k a r z  
w P o d g ó r z u .  6 3 3 7 3 5

N o w o ś ć !
H ala e r c ie c ir a

N o w o ś ć !  
neszmkrn
Lewus ilość-, osób może 
utworeye całą kapelę 
* < ru, lików S dębna 
Orgwak. u  uuko 
*w*w« U o s u t u  
mentwŁ kątan 

obicie fcfl.ięiŁe, jo  
Irinrek. 20 głoso-,^ 
1 lakOAĆ - bębnem 

ukoraauym. każdi mo- 
se aataa grał V el»- 
gauckiem puaełku fc.. 

2’50. Takiceamc o LC dii ark ach, 32 głosach, 
tremolo la ^akośt r bębnei skórzanym w ele- 
ganckieni padtałke 3 K. Wpsyła ca zaliczką 

lab po otrerraniii nateżytozci 
Dom wy»vłkowy inatmateatew muzyczayen

B « r t  «  m i T

Pegato Unutrowanr katalog1 z p1 zoazta 1000 od- 
j>n*s wyayła tlf aa żądaait * »zo me ze uarmo

opłacoe11. 41 97  9  2 8

HDS-MftCASlIlET, tOPEHHAGEIl K 333 OArtMARK (Dur.fr).
(Opłcttt iart koresp. 10, a listów 23 h ) 4947 2 2

4

M  a u s t r

Przy losowaniu odlotem dnia 4 -go grudnia 1906 r. 
wylosowano: - - _
4°joowy('li na guldeny opiawa^cych listów ^astawnyck, 

umarzalnych w 50 latach, E 1,386.600, 
4Vwycłi na korony opiewających listów zastawuycli, 

umarzalnych w 50 latach K 355.600.
Wylosowane dnia 4go grudnia 1906 r. listy zastawne 

wypłacane będą i począwszy od i kwietnia 1907 r. 
w kasie hipoteczne - kredytowej Banku austryacko- węgier­
skiego w Wiedniu i we wszystkich zakładach Banku.

Spis numerów lisiej w zastawnych, wyciągniętych 
dnia 4go grudnia b. r., jakotez nie podniesionych jeszcze 
z poprzednich ciągnieu f°|0ow’c listów zastawnych, wydają 
na żądanie wymieniona kasa i w s z y s l k i o  z a k ł a d y  
Banku bezpłatnie.

Odsetkówame wylosowanych listów zastawnych ustaje 
z terminem kuponu, który po odnośnem losowaniu bez­
p o ś r e d n i o  następuje — przeto względem listów zasta­
wnych wylosowanych dnia 4-go grudnia b. r. z dniem lym 
kwietnia 1907 r.

Wiedeń, dnia 4 grudnia 1906 r.

B A N K  A U S T R Y A C K O -W E G IE R S K I.
Biliński

gu b ern ato r.

S ćh re i b e r  P r a n g e r
6357 generalny radca. generalny sekretera,

* ♦ 4 -

TłOmoturio
* języka polskiego ua niemiecki i cdwroime
gaa-tśiria 83p dokładmo. farbowe i szybko Wa- 

ranki p»y.tępn< 
igfe f#eiapoA -B- S.“ pisyjmuje AdmiuiiUacya 

„Nowej Reformy 00 i  H

brunałną u* ’ x'óbtiLy 4— 5 kg pierwszy 
gatunek i zu. M  et., Arogt gatunek 
1 zlr. 65 et za i kg., wysyła za zali­
czką R i d o l f  K o b i t ,  Ć l b o g e n ,

C z e c l iy .  6246  3 3 „

M s t e r  fuitacsii
2(19 glzie posadę w  aptece

Szczecińskiego w tywcz.
5318 3 8

S A L O N  sprzedaży rzeźb i obrazów 
ar ty b te w polskich, otwany coazieiu.ie 
w om powszednie od 10  do 1 zraLa 

i oa 2 do 4 po poiadaiu.
U l i c a  b r a c k a  5 .  N a  p a r . e r z e .

5286 170 O

Szukam SnÓIP KD bŷ iobtctTdôa2-6
<-~o ren toi.-n igo interedc z kapiuł?m 5—7 ty­
sięcy ko.„t. Z jo „izenia ,/od K. K . M W  pos.e 
restante K ru itd u '. 6813 4 5

W ils z j e n . arzędaik leśmotw. w Niem­
czech ma sposobność do ffpienięian.a

w i e t e s y  c a
i thce nąwiąEać ste- lanki z .. i f i u i  gs> 
ttayw mątczyzną, kteryby ma BMt.-ąi iaJ 
talui Ob * Zgłoszenia przyjmuje SaUelf 
Kosze Berlin S. W. pod J. m. 8311.

o394 1 ?

Ifa Święto Bofwo nF«fti»!s
polveam B io d  pizezelny, piawdsir a zyste p;. 
toke z-w.asnej pasieki, świeży tegoroczny wsta­
nie gęstym i posyłaiis na zamówienia za pobia- 
nien poestowem w blaszankach pc 6 kg. wraz 
i  opłaią po werwą i opakowuueni ea 6 koron 
i 80 1. za biab^ankę. Zr ozystoś-5 ręczę. Adres 
ranówień: P. Steuoacn, Śosscst , p. ?iemi- 

kowce, Galicya. 6398 i 5

& t i £  a . tic 77 >.e c
iS-fi S i l
°  ~  *  d  ^

£  a - ;  U) n “  5 ^
U o  N °  w 9> Jt 3>y Oi O -c  &  c  

=  O Ł „  -O
C O - Tl 5 aj o s

Jl «  J  „
O co t  c  r  

1 S 5 a S «  
-  O n S lo c  O o  c  O n ^
g  t p o  fS Ł o  c  _ <° c a  -  J o
S-^  S- £  N 

5 s  5
O (« |  J «

ŁjJ <* >, «   ̂ j r
o

fes - st1 • -GStTlefer- IkJ&fti' '

£ Jt)9 1 O

Z A F . C P ś f t E
K a rp a ck a ., ulica Zamojskiego.

Pokoje słoneczne eaa pensteii na zi­
mę i lato, pierwszurzędn* uod wzglę­
dom czystości i doskonałej kuchni. 

Ceny przystępne, 5-222 s 6

Spalnlka
z kapitałem od 2 0 — 30 .0 0 0  kor. po­
szukuje rentnjące się przedsiębiorstwo 
przemysłowe. — Zgłoszenia pod F .  
Ż .  I O O  przyjmuje Administracja 

»N . Reformy.1- 5278 5 8

Wysoki docbod.
(V każde; Miejscowości (i w mieście i na w*i> 
pragnę oddeć zastęnstwo osobie uczciwej, któ- 
i-ab; chciała przTjmowa r ifl iwitni. nt przed- 
nriot pożTtecini i p&*ądan  ̂dla kt zdt; iwdzinv 
polskiej i dla osoby dor isbi. A przez (o zape­
wnić sobiu znaczny dochód S.zczegółam: służę 
b-spłatnie, Kapitał" nie pof-zebt. fNie chodzi 
tn < iosj ani o aae' iraere!) Kores] on-' inc. i 
polsk? Adrei: 0  m Ó *SA. -TTTT«A B: l 
Heinsborfstrssse 61, - 132? u -

300 nemer
1 2 - e « i i f o w e l

fiibiioteKi pDUKzHlineJ
   opuścił orasę 5384 1 3

Oaiatnle wydawnictwa :
Br 5P 18! L I iZ} BŃrt£ fi FtSftil

Praktyczny przewodnik do la 
uczeniu w krótkim czasie pisai' 
czTtać i mówió pu rosTiska 
K 144.

II' 587 592 lik sii bitni»  tbfiitpNie
Opis najnowszych ljzrrwek sa­
lonowych tuiziei. gier i zabae- 
towarzTSKich k  1 44.

lir 59: UAfl U 1 j)l U " 'i O
Sztoku przyrządzania t a n i o  1 

: i  smacznie wszelkich pttraw, legutnit.
. ryt marynat, ciast, “oków itp 

1500 przepisów kn"htennrch K. 1‘92.

2 n u in u i  iii on a . i r n m r
Kt>. 36. Krelibski. Rówołani.a Zbio­

rek wiersrc dia dziatwr polskiej. 40 li.
Na skłaozfe w ksitfaeiilach.
K a t a l o g i  na żądanie przesyła 

darmo i opłatnie

ASiPUiU - 
.  ‘J O iff lI  I lRIUKL

Za b e z ce n  =
.  r-edajc jak długi zapas sterczy. Dziele Schi­
llera po polsku wyd. ?4p*)era 6 wbb Ow w «k<1c 
bnej oprawie zamiast 9 koron trlke 5 korć 
Dziełi Siow-.ckieg-o wyd ar,lal a u tomów w 
ozdobnej oprawi* zamiast 5 ko*on tyiii, 8 koro­
ny. Korzon T. Wewnerrzne dzieje | osi 6 tomós.- 
'llustr. zamiast 80 koron tylko 12 koron. ]3o- 
howityp: Wyzyskiwani, powieść, zamiast 5 ko­
ron tylko 2 korony. Wszystka zupełnie nowe 
K. Talfeta następ. Księgarnia ant. w Kraku 

wie, nl. Szpitalna 1. 8. 6341 5 7

Zakopane
tewrt Smlam tłsniewiKr L k.
polata pokoje bu eblowajw, cie»łe, t  atrayna- 
aiem łub ber. — Kuch w  s4rowa. >m *wi». 

6264 2 2

Potrzebny zara?.

s ł u ż ą c y
(fcawaler, am tający czytać i pisfcć —  
Zgłoszenia przyjmuje Amimstracya „No* 

wej Rafonny*. 5380 3 0

barmo darrtfi ns konie
świetne ciepłe i uie- 
przcioakal gaUmki 
od K 2‘60, fi.ica pol­
ska A. Wf ci sberp  
Wiedeń, II., Uut. 
Douan^tr 23h.

m  T t t i i E J  1 1  e w i K
Wydła i pe»*l«Biy o ry g in a ln e  fra n cu sk ie , k ra jow e ,
i na  was»^. ES#gaa*k9 i 1 « g a io  w y p osa żon e  kasety 
o m& p©«*iiiF3s6[, o ra z  W SZELKIE AKTY-
KI/-LY T # A -L £ f§W £ , w w ielk im  w y b orze

5Hłatf
Bptpczny

H i Htket
st iłasa 1.16,
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Bywa

S i r o l i n a

podnieca apetyt i sprawia, ie  przybywa ciała, usuwa 
kaszel, wydzieliny, sprawia, że pory nocne znurają.

w chorobach płucnych, nieżytach, silnym kaszlu,
zołzach, influenzie

przez licznych profesorów i lekarzy co dzień zapisywana?

Ponieważ &% llohe naśladownictwa, przeto prosimy ź^dać zawsze w oryginalnem
opakowania „Boohe“.

3 P . H o V f m a n n -L a  i lo c > ie
Bazylea (S z w a jc a ty a )

& , C o ,

D o r o ż k n
są do sprzedania. Adres w Admi iustr. 
„ifcwej Reformy" pod 5364. 6364 l

1
t?g czynuolci Mrowych
Panna obznajmiona z książkowością 
korespondencyą kupiecką i już odbytą 

praktyką
Oferty pisemne z podaniem dotych­

czasowej pracy i warunkami proszę 
adresować' 5366 l  2

stiinisl&u Roż&ottSKi,
faaryK a m y d e ł. -  K raków

N a  o k a  k r o ju .
Wzorowa szkoła krojn i szycia z pod Nr 1-go 
przeniesiony została pud Nr 7 przy ul. iw. 
Krzyża, gdzie „Głos Narodu11. Opłata za naukę 
przystępna. Dla zamożniejszych Pań osobno 

godziny.
Wpisy jjjzyjinuje się codziennie od 0 rano 

do 12 i od 3 do 6 wieczorem. 6365 1 4

ethfr* *«in«

P.ALFLkNIA KAW7
poleca częściowo 

i hurtownie
wy&orowe gatunki

taypalciiej
najnowszym 

i najlepszym spo­
sobem za pomocą

KK«KÓvy P° -tnaoh
Rytm*| h  najniższych.

M. J A W O R N I C K I -
5282 166 0

Lf^ba karetka
wiedeńska, małn używana, na oliwnych 
os;ach. na gumowych kołach oraz lekki 
fautonik półkryty i wuzek resorowy, 

używany, do sprzedania n

Stanisław Szymika, lakiernika.
u Krakowie, ul. Niecała 4.

5363 1 3

wyiób własny poleca,
A D A M  P IA S E C K I
Dłujja 10. FloryansKa 2, Hotel Drezdeński, 

Kraków. 4393 10 o

a) Dobra Klimkówka poczta i telegraf loco, 
srarya Rymanów; okoto 500 morgów r tem 
45 mg rybnego gospodarstwa 2u0 mg, dwu 
i trzy kośnych gorzelnia 372 HI, mleczarnia 
młicarnia wodna, tartak i młyn, 5u00 koron 
suchych dochodów- 5372 1 2

b) Dobra Słonniki poczta, telegraf i stacja 
Mościska 100 mg. łąk, 525 roli.

Zgłoszeniu: Inrzod dóhr 
KlirakMn-Rsnonów.

m i  ranm ms
złr. 3 50.

System  RossLop I
z łr  1*50. Fabryka ze­

garów „R o ss k o p f-  
F r ćr e "  v S zw a ,ca - 
r y i  poleciła mi jej pra­
wdziwy kotwicowy ze­
garek remontoat „P a ­

tent R o s sh o p ia “  
sprzedawać za połowę 
ceny z lr . 3 ‘ 50, ażeby 
pokazać Szan. Odbior­
com różnicę między ze­
garkiem prawdziwym 

„Patentem  R oss- 
k o p fa 11 a nasladowni- 
< ‘ wen „S ystem  P a­

tentu R o s sk o p fa " , który n mnie ko­
sztuje < lk( z łr . 1*50. Prawdziwy ze­
garek „Pa te .t  R o^ sk op t" ln. z e g a ­
r e k  „k o le jo w y  R c» iK o p Ia “  ma 36 
godzinne, szkłem kryte wnętrze kotwi­
cowe z kamieniami i pełni służbę 25 
jo  30 lat. „aś tani zegarek „S ystem  
R o s sk o p ia "  już pc kilsn latach staje 

się nieużytecznym.
3-letnie pióm. poręczenie Za niestosowne 
zwrot pieniędzy. Wysyłka za zaliczką.

Pierwszy skłaa zegarków Ro.skopfa

M A X  P O H N E L
zegarm istrz ,

Wiedeń, IV.,Margarethenstr. 27, Tel. 3523,
Zażądać mego cennika z 2ou0 odbitek 
za darmo opłaconego. 4591 7 0

Zivnostencka Banka pro Cechy a Moravu v Fraza
( B a n i ?  p r z e m y s ł o w y  d l a  € » .e t* h  i  M o r n w i f ) .

Główna siedziba w Pradze. Pilie. w Krakowie, Wiedniu, BemieL Pro- 
ściejowie, Budziejowicacli, Iglawie, Mor. Ostrawie, Pardubicach.," Pilzuie

i Taborze.
Rok założenia 1868.

Kapitał akcyjny . 7 . . . K ô.UUO.OOO 
Fundusze rezerwowe. . .  . K ■ 9/)00.000

Stan wkładek na książeczki wkładkowe z końcem września 1906
K 71,784.993-70.

E Ilia  w  K r a k o w ie ,  B r a c k a  1, oprocentowuje w u ia d u l n c  k s ią ż e c z k i  w k ta a & o w e  p o  
4 % ,  b e z  o g r a n ic z e n ia  k w o ty , o a  d n ia  z ło ż e n ia  d o  d n ia  p o d ję c ia .

F ilia  w  K lZ iiO W łl kupuje i sprzedaje p a p ie r y  w a r t o ś c io w e  .wszelkiego rodzaju i udziela 
na nie p o ż y c z e k  pod najprzysiępniejszemi warunkami. *"

M m y  żiidflć bezpłnfpis
w każdej księgarni

n r o g ą e y c l i  s ł u ż y ć  n a  p u d a r k i  ę f w i a z » l k c m e ,  wydanego
 _ _ przez księgarnię . 5261 2 o

(i, fie b e fe n r i Stóiki a  KraKwie.

m sm u i-
*£, m a j ą t k i  1— 800 morgów. S i e ­
r a k o w s k i  poste restante M o n a -  

s t e r z y s k a .  5387 i  2

e
© 
9

sardynki i  pstrągi poleca han­
del pod fu mą 5234 3 o

©ojcieclt Glszows&i
u/ K rakow ie,

M ały Rynek, róg  u iicy  Szpita lnej.

I ł  ź L s * . T ?
petersburskie i amerykańskie. “ 

Pantofelki diomowj.
Smarowioło nieprzemakalne na ubuwie. 
Podktaaki gumowe pod obcasy. 
Podeszwy wkładkowe do bucików fil­

cowe, asbestuwe, korkowe, słomko­
we i t. d. 5257 2 3

polecają

h&im 1 fe-kci, Kraków.

Co ty lzień nowości!

D o  s p r z e d a n i a :
Karłowate 15 m. wysokie, ok. 3 nues.

licz., prześliczne, czarne spitze. 
Złote rybki sztuka 15 ct. wysyła się 

także na prowincję.
Rysie, para gołębi 2 złi 
Pozyc.a się psy dc chwytania szczurów 
Hamburgi złote kogut i kara 7 złr. 
Hamburgi srebne kogut i kura 7 złr. 
Pekiny olbrzymie kaczor i kaczka 10 złr. 
Harcenskie kanarki, świetne śpiewa­

ki po 8 złr. 
leże na karakony po 1 złr. 20 ct. 
Okazyjne zakupno klatek bardzo sil­

nych i praktycznych już od 80 ct.
w góre. ” 1515 33 39

poleca Zakład Zoologiczny

KAZIH1FUI WALTER
Kraków, Sławkowska 31, przy plantach.

PT

n m u H E i i f E
ua wszystkie czasopisma przyjmuje księgarnia, skład i wypożyczalnia nut

muzycznych

Ł fi. R n y ian o asteo  a KraRosis
Linia A -B . T elefon  150.

Nfl GflllflTUKF P°leca wielki wybór książek ilustrowanych w polskim. 
Ilu \ i francuskim i niemieckim języku 5317 2 3

Katalogi rozsyła się na żądanie gratis i  franco.

M A L W A

Najprzyjemniejsze podarki
HO Miażdż I NOOyM;
P erfu m y: ideał, Gardenia, Amaryllis, Trelle aa Japon, Fiołki par- 

meńskie.
K asetki z perfum am i od l  K 20 h do 20 K.
W ody k o loń sk ie  i kw iatow e, wykwintne.
K asetki japoń sk ie  i chińskie na chusteczki, rękawiczki 

i dokumenta. r ■ *
Puszki ua puder i m ydło w wielkim wyborze oa 50 n ao o K. 
K asetki z przyrządam i do czyszczen ia  i p ie lęgn o ­

w ania paznogei. . .
R ozpylacze do perfum  metalowe i szklane od 60 h ao 20 K. 
Lustra toaletow e do podróży i kieszonxowe w w.elk.m wyborze. 
Szczotki do w łosńw , w ąsńw, zebńw , paznogei i stf- 

"kien w wielkim wyborze i na różne ceny, 6147 8 12
Pudry i m ydlą toaletow e znakomite

poleca

:d an  Ih n u K G W ic f
ł ra k ów , S jM e n .ń c e  Ł. 20

Smaczny i nadzwyczaj dobry delikates, jako deser i do herbaty 
wyśmienity. —  Paczka 5 klg kosztuje 10 koron franco za za- 
1 łiczką. —  Kupcom dajemy rabat. —  prawdziwy tylko od firmy ,

fufuląue ile ueritatles Coramels Rasses „Morkwa“
w e Lw ow ie. 5389 i 8

co >» . 
E Eca aa
5 *3O -CO

3  E 02 02

CODZIENNIE KONCERT.

Smaczną i zdrową kuchnią
poleca 4388 5 0

GUSTAW BOLBSTEIN
Handel aeiiKatesdu) uiin I restaarocya

Kraków — ulica Karmelicka L 4,
Kompletne dostawy dla balów, wieczorków, wesel i bankietów. 

Lokal odnowiony. - Wentylacya eleKtryczna.

N W U B  C "i•a M 
B> H

N< jtrwalszo, Nnjnowsze, Najlepsze

SIATKI KAZÓWL
p r z e w y ż s z a j ą c e  s y s t e m  A u e r o w s k i .  d o s t a r c z a  b a r d z o  t a n i o

P l E £ ? W b 2 A  K A A J O ^ T ik  F i ł B B Y r ^  sslA T E S
Biuro i główna sprzedaż; J T L i M  f t n l A R ,  K r a k ó w ,  ś w , d a n a  1 0 .

Telefon Nr. 574, 5031 8 i2

Iia 4-3wisz&&qS
Bazar Krafowy

w Krakowie^
-róg głównego i synku 1 aiicy Brackiej 1. 20.

Poleca w wielkim wyburz", świ ?żo otrzymane. 

M akaty B u c z a c k ią
 K ilim y sty low e,

P o r  ty  ery ,
5102 3 o Serw ety m oh a irew e .

L. 1344. 5357

Konkurs.
Zwierzchność gminna miasta Rado­

myśla Wielkiego rozpisuje niniejszym 
konkurs na posadę w eteryuarza  
m ie jsk iego , z K tórą połączona być 
ma funkeya; kasyera gminnego.

Płaca roczna weterynarza wynosi 
120U koron, zas wynagrodzenie za fun- 
kcyę kasyera 400 koron, razem 1600 
koron.

Podania; należycie udokumentowane 
wnosić należy na ręce Zwierzchności 
gminnej miasta Radomyśla Wielkiego 
do k oń ca  grudnia  1906 .

Radomyśl Wielki, 4 grudnia 1906.
Burmistrz 

Jan  Glaser.

N ajw ięk sza  Instytut obcych  ję z y k ó w

Lite Bort!!? F M  oi L a m ę ?
w Krakowie, ul. Starowiślna 6, (obok poczty).

Wykład języków: angielsk., francusk , uiemieck., włosk,, czesk., 
rosyjsk. i węgierskiego przez nauczycieli odnośnych narodowości tylko 
z  akademickiem wykształceniem. r ' ł
Początki. Konwersacya. Graoatyka. Literatura* 

Korespondencyą handlowa.
Lekcye osobne i zbiorowe przez cały rok od godz. 8 rano do 10 wieczór.
Specyalne kółka konwersacyjne dla osób, władających już obcemi

językami. 53 ii 2 2

Zapisać się można w każdym czasie. Lekcye próbne bezpłatnie. --
Prospekty darmo i opłatnie.

Kiuro tłómaczeń.

P ierw szy  k ra jo w y  su łan  hnrtowny i częściowy tira m ofo  
n ó w  i  F o n o g ra ió w  4560 9 35

J  S z e f a  W e k s I e r ai
w Krakowie, ul. Rrodzku L. 71.

poleca w uardo wielkim wyborze G R A Iłf& F O F iY , F O M O - 
liRAFY, nłyty i walce najnowszych zdjęć.

G ram ofon  k o n ce rto w y  z  to  p łytam i z ir . 35 .
( 'zęici składowe zawsze na składzie. — Reperacye wykonuje się 
dokłada* i szyoko p o  cen a ch  u m la ii on an ych . Conmki 
darmo i opłatn.e. Zamówienia z prowincyi ashUtecznia się 

odwrotną pocztą.

i  ii n mm i mi
NIE! Precz z obcHin lichym t n w m !

Zamawiający towar z obcych krajów przekonuj” się często po nadejściu 
towaru, że stał się ofiarą oszustwa, ale v tedy już zapóżno! Poco wiec 
szukać u obcych tego, co u nas otrzymać można niezawodniej taniej! 

Krakowska fabryka pieczęci kauczukowych i drukarń 
domowych

rUeksnM: fis c lim
w  K r n M e ,  u l. G rodzka 50,

poleca wła mego wyrobu kompletne drukarnie domowe, jakoteż stampile 
w wielkim wyborze wedle wzorów, wykonuje też tablice emaliowane i lane, 

1 oraz napisy na drzwi i t. p.
Ceny burdzo przystępne konkurencyjne.

Polecając się łaskawym względom Szan. P . T ,  Publiczności zarę­
czam za dobroć towaru , 5327 2 6

I I .  m C M J B ,  K ranów , G rodzko 50 .

Miw; rS g&otUi liny 1
deserowy, patokę, wysyła w 5-kg blaszankach 
szczelnie zamkniętych, po 6 koro* z  op łatą  
p oczty  blaszanki. — M ó d  p itny zaś v  szkla­
nych opbdtanycti gąsrorkach za 5 kg. po 5 k j r .  
60  h  r ó w n ie ż  z o ” *atą pomsty. Na żądanie 
w beczkach koleją Z a r ią d  „ótor z ie iu su ich  
.  p a s ie k  Xyqiuunta L it ja s k ie g o  w Sicmi- 

; kowcach p ocz ta  S icm iu o w ce . ft lffti 14 25

5 7  H .  N m
: ma list pod wskazanym adresem. 5345 2

g w i a z d k ę !
Piękny i realny podarek dla każdego. 

Syberyjskie I I. ralskle
kamienie dla wszelkiej biżuteryi. Amety­
sty. akwamaryny. beryle, aleksandryty, 
topazy, (złoto), szmaragdy, almandy-nj, ru­
biny, chalcedony, szafiry, chryzolity, tur 
maliny, hyacynty, fenakity, księżycowe, 

(k. szczęścia)
Kamienie sprzedaje się od 25 cent. i wy- 

f  żej za karat. — Z powodu stagnacji w 
Itosyi — ceny niskie hurtowne. Kamienie 
chętnie daję do oglądania bez ohowiązan 

knpna 5027 10 10 
Proszę korzystać ze sposobności. 

Adres: Topolowa 1. 40 , II piętro,

Kasata srebra stotaft
prawdziwego na 12 osób wraz z dese­
rem i para kandelabrów srebrnych bez 
monogramów zaraz tanio do sprzedania.

Konc. Zakład sprzedaży i kupna K. 
Teiesznickiej Szewska 10. 4912 12 25

Hotezsnie inułźeństa1.
i W  skutek śmierci naszego stryja odziedzi 

czyłyśmy po 74.000 koron. Jesteśmy ciost-am., 
chrześcijankami, lat 22 i 26, jaito sieroty po 
kupcu, wychowane skromnie. Nie mając znajo­
mości radaby każda z nas tą drogą znaleść 
sobie poważnego, zacnego męża. - Zgłoszeni 1 
tylko w języku niomie 'kim pod „S cw esters*1 
postlage nu Agram (kroacya'1 5397

Do nabycia większe i mniejsze ładne

Hajdthi, RcnsicnicE i ifliiie
oraz różne kwoty pieniężne na drugą hypotekę 
do ulokowania pomci 1 u k  Liplncr, Kra­
ków, św. Gertrudy 10. prowizya bardzo umiar­
kowana. 5360 2 12

Z L ruk«nu  Liteiackiej w  Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rządc ł  d rak a iT ii L . K  Górski


